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Przegrywanie kaset VHS na płyty DVD
Tel. 32 751 91 30, (pon-pt, 8:00 – 16:00) 
lub 733 180 333 info: biuro@ct.jaworzno.pl

CENA PRZEGRANIA 
VHS na DVD – 40 zł, 
VHS do pliku mp4 – 50 zł 
(do odtwarzania na każdym urządzeniu)
Płyt winylowych – 20,00 zł
Kaset magnetofonowych – 15,00/20,00 zł

Kandydaci do sejmu z Jaworzna są już znani
Znani są pierwsi kandyda-

ci do sejmu z Jaworzna. 
Listę w naszym okręgu 

przedstawiła już Koalicja Oby-
watelska. Pierwsze 3 nazwiska 
ujawniła także Konfederacja. 
Czekamy jeszcze na listę Prawa 
i Sprawiedliwości.

Wybory parlamentarne do Sej-
mu i Senatu Rzeczpospolitej Pol-
skiej w 2023 roku odbędą się 15 
października. Taką decyzję podjął 
prezydent Andrzej Duda. Dlatego 
pierwsze partie opublikowały już 
swoje listy kandydatów do sejmu 
z naszego województwa.

Jaworzno należy do okręgu 
nr 32, gdzie wchodzi część wo-
jewództwa śląskiego obejmu-
jąca powiat będziński i zawier-
ciański oraz miasta na prawach 
powiatu, jak Dąbrowa Górnicza, 

Sosnowiec i Jaworzno właśnie. 
Kandydatami do sejmu z Jaworz-
na są na pewno poseł Wojciech 
Saługa z Koalicji Obywatelskiej, 
a także Artur Jakóbik z Konfede-
racji Wolności i Niepodległości. 

Zamiast utwardzić drogę, 
która do tej pory istniała, 
to będą ją usuwać. W za-

mian za to z pieniędzy podatni-
ków powstał wjazd wprost z DK 
79, który może powodować sytu-
acje niebezpieczne. Mieszkanka 
Byczyny próbowała porozumieć 
się w tej sprawie z jaworznicki-
mi urzędnikami, ale nic to nie 
dało, a do prezydenta Jaworzna 
dostać się nie da.

Budowa estakady w Byczy-
nie w Jaworznie zaczyna przyno-
sić pierwsze kłopoty, a droga nie 
została jeszcze oddana do użyt-
ku. Jedna z mieszkanek dzielnicy, 
której posesja jest w najbliższej 
okolicy DK 79, ma problem, któ-
ry próbuje polubownie rozwiązać 
z urzędnikami, niestety niesku-
tecznie.

Droga ulicy Krakowskiej w By-
czynie, która była od zawsze i pro-
wadziła m.in. do jej posesji, do pól 
upranych czy do lasu, w nowym 
projekcie, przy okazji budowy esta-
kady, zostanie usunięta. W zamian 
zaprojektowany i wybudowany zo-
stał już bezpośredni wjazd i zjazd 
na DK 79. Aktualnie wspomniana 
droga, idąca równolegle do obec-
nego śladu DK 79, jeszcze jest, 
gdyż służy wykonawcy jako dro-
ga dojazdu na budowę, jednakże 
w niedalekiej przyszłości ma zo-
stać zlikwidowana.

Mieszkanka zauważa także, 
że inwestycja już na etapie plano-
wania nie została dobrze przemyśla-
na. Zjazd z DK 79, który ma służyć 

do wjazdu i wyjazdu, umieszczony 
jest przy ruchliwej drodze, co może 
powodować sytuacje niebezpiecz-
ne w związku z włączaniem lub 
wyłączanie się z ruchu drogowego, 
szczególnie w zimie. Ponadto je-
żeli usunie się wspomnianą drogę 
to piesi, aby dostać się do centrum 
dzielnicy, będą musieli iść wzdłuż 
ekranów akustycznych nowym śla-
dem drogi.

Dodatkowo podjazd pod samą DK 
79 od strony posesji kobiety jest bar-
dzo stromy i może być dużym utrud-
nieniem np. dla pojazdów ciężkich, 
które w przyszłości by do posesji ko-
biety miały dojechać.

Mieszkanka Byczyny próbowała 
spotkać się w tej sprawie z prezy-
dentem Jaworzna, aby przedstawić 
swoje spojrzenie w tej kwestii, ale 
i to się nie udało, pomimo licznych 
prób i starań.

– Próbowaliśmy z różnych stron 
dostać się do prezydenta, ale 
jesteśmy blokowani i nie wiemy 
dlaczego – mówi kobieta.

W całej sprawie chodzi po pro-
stu o to, że zamiast budować wjazd 
z pieniędzy podatników, wystarczyło 
zachować istniejącą już drogę, przy 
okazji ją utwardzając. Jeżeli jedynie 
wjazd zostanie zachowany, a droga 
idąca wzdłuż DK 79 zlikwidowana, 
to przejście pieszo lub rowerem bę-
dzie wymagało podróży przy ruchli-
wej drodze, wzdłuż ekranów aku-
stycznych, co tym bardziej będzie 
niebezpieczne.

– Ponadto są to tereny, które 
przy dużych opadach stają się bar-
dzo podmokłe, co przy zlikwidowa-
niu obecnej drogi, może powodować 
podtopienia – dodaje mieszkanka.

Harmonogram Dożynek Miejskich 2023:
• godz. 15.00 – msza święta w kolegiacie św. 

Wojciecha i św. Katarzyny
• godz. 16.00 – uroczysty przemarsz uczestników 

ulicami: Królowej Jadwigi, Grunwaldzką i 
Zieloną na rynek

• godz. 16.30 – uroczysty ceremoniał dożynkowy
• godz. 17.00 – program artystyczny w 

wykonaniu zespołów śpiewaczych
• godz. 18.00 – koncert kapeli z Jurczyc
• godz. 19.00 – zabawa taneczna przy muzyce 

na żywo

– Nie wiem, kto ma w tym interes, 
żeby tej drogi nie było – podkreśla.

Kobieta przekonuje, że o pozo-
stawienie drogi będzie walczyć i jest 
w stałym kontakcie z prawnikami. Jej 
oczekiwania są proste – że będzie zbu-
dowana droga dla rowerów i pieszych, 
która pozwoli ominąć konieczność po-
ruszania się przy ruchliwej DK 79.

– Ktoś nie miał wyobraźni, 
co tu się będzie w zimie działo – 
dodaje mieszkanka Byczyny nt. 
nowo powstałego wjazdu.

Ponadto w kwestii samego zjazdu 
także planuje porozumieć się z praw-
nikami, aby mieć pewność, że nie 
będzie łamać prawa przy włączaniu 
i wyłączaniu się z ruchu.

Do sprawy z pewnością jeszcze 
powrócimy.        Michał Kirker 

Wszystko wskazuje także na to, 
że kolejnym przedstawicielem 
naszego miasta będzie Dariusz 
Starzycki z Prawa i Sprawiedli-
wości. Na potwierdzenie tej in-
formacji będzie trzeba jeszcze 
jednak poczekać, bowiem PiS nie 
ogłosił nadal swojej listy.

Zbierali podpisy
Aktywny politycznie week-

end miał miejsce w Jaworznie. 
Kandydaci do sejmu i przedsta-
wiciele partii politycznych po-
dobnie zaplanowali sobotni po-
ranek. Na rynku w centrum Ja-
worzna spotkały się dwa obozy 
polityczne, grupa sympatyków 
PO i PiS.

– Zbieranie podpisów idzie 
bardzo dobrze – mówi poseł 
Wojciech Saługa.

Akcja oczywiście będzie konty-
nuowana, gdyż podpisów potrzeb-
nych jest naprawdę wiele. Jednak 
jak przekonuje aktywista Przemy-
sław Kawka – ludzie chętnie się 
podpisują, gdyż nie podoba im się 
obecna sytuacja w naszym kraju.

– Jedni podpisują, inni się wa-
hają – mówi Artur Jakóbik.

Pod drwalem zebrała się gru-
pa z Wojciechem Saługą i zbiera-
ła podpisy na listach poparcia Plat-
formy Obywatelskiej. Kilkanaście 
metrów dalej sympatycy Prawa 
i Sprawiedliwości kręcili materiały 
wyborcze z Dariuszem Starzyckim.

– Mieszkańcy reagują bardzo 
pozytywnie – dodaje Przemy-
sław Kawka.

Michał Kirker

Na pomoc 40-letniej ja-
worzniance wezwano 
śmigłowiec Lotniczego Po-
gotowia Ratunkowego.

LPR tym razem został wezwany 
21 sierpnia do dzielnicy Szczako-
wa w Jaworznie, do sytuacji zwią-
zanej ze stanem zdrowia 40-letniej 
jaworznianki. Śmigłowiec wylądo-
wał przy parafii św. Elżbiety, więc 
strażacy z Państwowej Straży Po-
żarnej w Jaworznie nie mieli pro-
blemu z zabezpieczeniem miejsca 
lądowania.

Po udzieleniu kobiecie pomo-
cy przez pogotowie, jaworznianka 
została przetransportowana śmi-
głowcem do szpitala w Sosnow-
cu. Jej życiu nie zagraża niebez-
pieczeństwo – informuje nas ja-
worznicka policja. Akcja przebie-
gła bardzo sprawnie, ale o szer-
szych okolicznościach sprawy Ko-
menda Miejska Policji w Jaworznie 
nie udziela informacji.

IW

Wezwano 
śmigłowiec LPR-u

eprasa.pl 48fa59e8bd
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Blog: Robi się gorąco

Każda większa burza 
to zalana posesja 
i piwnica. Pan Jarosław 
próbował w tej sprawie 
interweniować 
zarówno w MZDiM, jak 
i u wykonawcy robót 
ul. Nowodługoszyńskiej, 
ale jedni zrzucają 
odpowiedzialność 
na drugich.

Pan Jarosław to mieszkaniec 
ulicy Szprotawy na Dąbrowie 
Narodowej w Jaworznie, który 
zmaga się z zalaną posesją i piw-
nicą domu za każdym razem, gdy 
przejdzie ulewny deszcz.

Problemy rozpoczęły się 
w momencie rozpoczęcia prac 
budowlanych związanych z uli-
cą Nowodługoszyńską, która 
ma powstać tuż za jego domem. 
Do tej pory natura dawała so-
bie radę z wodą, którą pochła-
niały wszystkich nieużytki. Te-
raz jednak ich nie ma i została 
sama sucha ziemia, przez co robi 
się rozlewisko, które przy inten-
sywnych opadach się przelewa, 
a cała woda trafia na działkę ja-
worznianina, przechodząc przy 
okazji przez jego piwnice.

Jak przekonuje pan Jarosław 
– za ten teren odpowiedzialny 
jest Miejski Zarząd Dróg i Mo-
stów w Jaworznie. Mieszkaniec 
do jednostki się zgłosił, jednakże 
nie poczuwają się oni do odpo-
wiedzialności za ten teren. We-
dług podpisanej umowy z wyko-
nawcą to on właśnie za nią od-
powiada. Wykonawca natomiast 
twierdzi, że w ramach umowy 

Przesłał jej intymne zdjęcie 
wraz ze swoim wizerunkiem, 

w zamian za to został zaszanta-
żowany. Kobieta zażądała prze-
lania ogromnej kwoty na kon-
to bankowe w Afryce. Inaczej 
zdjęcia 30-letniego mieszkańca 
Jaworzna trafiłyby do Interne-
tu. Policjanci z KMP Jaworzno 
prowadzą postępowanie zwią-
zane ze zjawiskiem zwanym 
sextortion.

O tym, jak niebezpieczne mogą 
być nowe znajomości na portalach 
społecznościowych, przekonał się 
30-letni mieszkaniec Jaworzna. Męż-
czyzna dał namówić się nowo pozna-
nej kobiecie na przesłanie intymne-
go zdjęcia, na którym widać jego wi-
zerunek.

Wszystko rozpoczęło się od zwy-
kłej konwersacji poprzez Internet 
z nieznajomą kobietą. Po krótkim 
czasie rozmowa zamieniła się w sex 
czat i w ten sposób jaworznianin dał 
się zmanipulować nieznajomej, któ-
rej przesłał swoje erotyczne zdjęcie 
przedstawiające również jego wize-
runek. Wirtualna znajoma szybko 
wykorzystała naiwność rozmówcy 
i zaczęła go szantażować. Zażądała 
20 000 złotych w zamian za niepubli-
kowanie jego intymnego zdjęcia. Ko-
bieta zagroziła, że w przypadku od-

mowy zapłaty, opublikuje materiał 
w Internecie oraz wyśle go do zna-
jomych pokrzywdzonego na portalu 
społecznościowym.

30-latek uległ szantażowi i prze-
lał na wskazane przez kobietę kon-
to znajdujące się na Wybrzeżu Kości 
Słoniowej kwotę 3000 złotych, lecz 
ta domagała się kolejnych pieniędzy. 
Wówczas to 15 sierpnia bieżącego 
roku mężczyzna postanowił zgłosić 
sprawę na Komendę Miejską Policji 
w Jaworznie.

Tego rodzaju zjawisko nazywa 
się „sextortion”. Jest to nic innego, 
jak pozyskanie od kogoś materiałów 
o charakterze seksualnym, a następ-
nie wymuszanie pieniędzy lub kolej-
nych treści pod groźbą opublikowa-
nia otrzymanych wcześniej zdjęć, lub 
filmów. Pierwsze zdjęcia, filmy prze-
ważnie zostają wysłane dobrowolnie, 
zaś kolejne materiały najczęściej po-
wstają wskutek groźby lub szantażu.

Dlatego policja apeluje, aby 
w kontaktach z osobami nieznajomy-
mi zarówno w świecie realnym, jak 
i wirtualnym stosować zasadę ogra-
niczonego zaufania. Zanim wyślemy 
komuś nasze zdjęcia bądź nagranie, 
zastanówmy się, czy aby na pewno 
chcemy to zrobić, pamiętając zasa-
dę, że „Internet nie zapomina”.

MK

Woda zalewa mu dom, 
a urzędnicy rozkładają ręce

miał jedynie utrzymać lokalną 
infrastrukturę, w takim stanie, 
jakim zastał. Przepychanki, kto 
za drogę jest odpowiedzialny, 
trwają więc w najlepsze. 

Oczekiwania mieszkańca 
w tej sprawię są bardzo proste 
– aby ktoś wziął w końcu od-
powiedzialność za tę sytuację 
i podjął działania, które ją roz-
wiążą. Jaworznianin liczy na to, 
że ktoś pojawi się w miejscu, 
gdzie przyszło mu mieszkać i za-
planuje sposób na rozwiązanie 
tego problemu.

Co interesujące, jak przeko-
nuje mężczyzna – 10 metrów 
od miejsca, gdzie zbiera się 
woda, jest już zaprojektowany 

i wybudowany ciąg kanalizacyj-
ny, który docelowo będzie od-
prowadzał wodę z drogi, która 
tutaj powstaje.

– Mogę się kopać z MZDiM-em 
i wykonawcą, a przy ulewnych 
deszczach dalej będę walczył z ży-
wiołem – mówi pan Jarosław.

Zalana posesja i piwnica przy 
każdej większej ulewie to z pew-
nością niekomfortowa sprawa. 
Dlatego napisaliśmy do Miejskie-
go Zarządu Dróg i Mostów w Ja-
worznie z zapytaniem, czy nie mo-
gliby podjąć jakichś działań w po-
rozumieniu z wykonawcą, aby ten 
kłopot rozwiązać.         Michał Kirker 

Wysłał jej intymne zdjęcie, 
ona go zaszantażowała

Baner z wizerunkiem Do-
nalda Tuska w Jaworznie 
to element brudnej kam-

panii wyborczej obecnej władzy 
– komentują sprawę kandydaci 
do sejmu.

W Jaworznie coraz bardziej wi-
doczne są działania związane z je-
siennymi wyborami. W miniony 
weekend kandydaci do sejmu oraz 
ludzie związani z ugrupowaniami 
politycznymi zbierali głosy na listach 
poparcia w centrum naszego miasta. 
Ponadto pojawiają się także inne, wi-
doczne elementy, jak plakaty czy ba-
nery w przestrzeni miejskiej.

Jednym z bardziej widocznych 
banerów, jest ten znajdujący się 
na bloku mieszkalnym przy skrzy-
żowaniu ulicy Jana Matejki z Grun-
waldzką w ścisłym centrum Jaworz-
na. Baner zdecydowanie wspiera 
obecny obóz władzy, gdyż przed-
stawia sylwetkę Donalda Tuska oraz 
atakujące go treści.

Widnieją na nim 3 zdjęcia byłe-
go Przewodniczącego Rady Euro-
pejskiej oraz napisy: Zepsuł wszyst-
ko, Uciekł, Zrobi to znowu oraz Nie 
zasługuje na kolejną szansę. Poseł 
Wojciech Saługa mówi wprost, że 

ten baner ma za zadanie jedynie 
zohydzenie Donalda Tuska, co się 
obecnej władzy absolutnie nie uda. 
Pomimo że Prawo i Sprawiedli-
wość przekonuje, że ma pozytywny 
program wyborczy, to na przykła-
dzie tego baneru widać, że jest zu-
pełnie odwrotnie – dodaje jaworz-
nicki polityk.

– 15 października Donald Tusk 
odsunie PIS od władzy – mówi 
Wojciech Saługa.

W podobny tonie wypowiada się 
Artur Jakóbik z Konfederacji, który 
uważa, że jest to brudna kampania 
wyborcza. Przypomina także, że ko-
mitety nie mogą umieszczać na swo-
ich materiałach wyborczych kandy-
datów innych ugrupowań.

Pod wspomnianym banerem nie 
podpisał się żaden komitet, ale chyba 
nie ma wątpliwości, kto jest jego au-
torem. Trzeba przyznać, że tegorocz-
na kampania zapowiada się z jednej 
strony bardzo ekscytująco, a z dru-
giej lekko niepokojąco.

22 sierpnia baner został zdemon-
towany. Nie trwało to zbyt długo, jak 
był powieszony w Jaworznie.     MK 

Baner atakujący Donalda Tuska 
w Jaworznie wzbudza emocje

Aktualny stan ul. Szprotawy

Temperatura za oknem przy-
pomina afrykańskie upały 

i tak samo robi się w lokalnej 
polityce. Sobota była przykła-
dem, jak politycy angażują się 
w terenowej pracy na ulicach 
miasta. No i oczywiście wolna 
sobota to najlepszy czas dla ba-
dania takich aktywności.

Całą sytuację obrazował do-
skonale widok z kamery na ja-
worznickim rynku. W tym samym 
czasie spotkali się przypadkowo 
zwolennicy Koalicji Obywatel-
skiej i Prawa i Sprawiedliwości. 
Obydwie grupy zmobilizowane 
przez swoich liderów. Uczestni-
cy robili zdjęcia i zbierali podpisy 
pod listami poparcia do wyborów 
parlamentarnych. Ba, nawet kan-
dydat PiS występował przed ka-
merą, aby nagrać swój wyborczy 
spot. No cóż, sympatyków ugru-
powań było po równo. W sumie 
kilkadziesiąt osób na rynku uwi-
jało się przy zbiórce podpisów. 
A co na to suweren?

Ten bidny emeryt, który prze-
chodził w sobotni poranek przez 
centrum Jaworzna, był obska-
kiwany raz po raz przez kolej-
nych „akwizytorów”. Co więcej, 
w okolicach Galeny podpisy zbie-
rała Konfederacja i dwie grupy 
promujące swoje projekty w JBO. 
Większość osób miała tej polityki 
dość! Gdyby ktoś chciał, to mógł 
podpisać się i podać swoje dane 
aż pięć razy.

Po kilkunastu minutach po-
lityczny zacisk puszczał. Po na-
graniach do spotu sympatycy PiS 
poszli na lody, sympatycy Koali-
cji się rozproszyli, a przechodnie 
zniknęli. Smutny to obraz ryn-
ku, kiedy w pewnych momentach 
na jednego przechodnia przy-
padało kilkunastu akwizytorów. 
Rynek – martwe miejsce – przy-
ciąga tylko z nazwy, ale do po-
litycznych widokówek dalej jest 
najczęściej wybierany. Takim 
sposobem dwóch politycznych 
faworytów miało okazję spojrzeć 

na siebie. Jeszcze lata temu wie-
lu z nich stało w jednym szeregu, 
a teraz tak się od siebie oddali-
li, że bardziej budziła się w nich 
obawa, że może dojść do kon-
frontacji, niż wątpliwa radość 
z rozmowy.

Widząc to, martwi mnie, 
że polaryzacja społeczeństwa za-
szła tak daleko. I myślę, że wie-
lu ludzi nie wie nawet, dlaczego 
się poróżnili z dawnymi przyja-
ciółmi, a teraz identyfikują ich 
jako wrogów. Moim zdaniem taki 
trend niszczy nasze społeczeń-
stwo i zawsze dodaję, że prze-
cież nie muszę się z kimś zga-
dzać, nie muszę wyznawać tych 
samych bogów czy bożków, 
aby dostrzec w nim człowieka. 
Chcieć go wysłuchać i poroz-
mawiać. Bo tylko otwarcie się 
na inne poglądy i konstruktyw-
na dyskusja z nimi, może pchać 
nasz rozwój. A tego niektórym 
brakuje.

Franciszek Matysikeprasa.pl 48fa59e8bd
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wybory parlamentarne odbędą się 15 października

OGŁOSZENIE

ZAPRASZAMY DO GABINETU

STOMATOLOGICZNEGO

Zabiegi z zakresu:

lek. stom. Julia W odarczyk

Byczyna w Jaworz-
nie to miejsce wręcz 
perfekcyjne do życia. 

Byk, cisza i spokój to naj-
większe plusy – przekonują 
tamtejsi mieszkańcy.

W ramach kolejnego od-
cinka Porozmawiajmy o Ja-
worznie, odwiedziliśmy 
dzielnice Byczyna, w której 
sercu króluje byczyński byk. 
Jak więc żyje się w tej części 
miasta?

Zdecydowana większość 
pytanych przez nas mieszkań-
ców Byczyny jest dzielnicą za-
chwycona. Wskazują, że jest 
ona bardzo cichym, spokoj-
nym i bezpiecznym miejscem 
do życia, które posiada dużo 
miejsc do wypoczynku. Oko-
liczne lasy, czy byczyński ry-
nek to miejsca dla wielu osób 
szczególne. Do tego jest wy-
starczająca liczba sklepów, 
a komunikacja z innymi czę-
ściami Jaworzna, a nawet z in-
nymi miastami jest bardzo 
dobra. No i nie zapominajmy 
o byczyńskim byku, który sta-
nowi lokalną atrakcję.

Minusy? Minusów nie 
ma prawie wcale. Co praw-
da niektórzy zauważają, 
że do zmiany na pewno by się 
coś znalazło, ale nie są wy-
bredni i dla nich Byczyna 
jest miejscem, gdzie żyje się 
po prostu dobrze. Jedna z roz-
mówczyń dodała jedynie, że – 
niektóre domy nie są zbyt ład-
ne. Ponadto zauważono duży 

Byczyna i jej byk to miejsce perfekcyjne do życia
Porozmawiajmy o Jaworznie

– Byczyna jest 
najcudowniejszym osiedlem, ale 
na pewno coś do zmiany jest – 
mówi mieszkanka dzielnicy

– Byk jest największym pozytywem 
– mówi mieszkaniec dzielnicy

ruch samochodów osobo-
wych, ale mieszkańcy liczą 
na to, że nowo powstała es-
takada ten problem rozwiąże. 
Poza kamerami dowiedzieli-
śmy się także, że zdecydowa-
nie brakuje apteki w tej czę-
ści miasta i to jest jeden z naj-
większych minusów.

Byczyna to kolejne miej-
sce, gdzie mieszkańcy są za-
chwyceni z możliwości życia 
w tej części miasta. Cieszy-
my się więc ich szczęściem 
i mamy nadzieje, że kiedyś 

– Bardzo dobra dzielnica dla 
wszystkich jaworznian – mówi 
byczynianka

w ten sposób będą mogli wy-
powiadać się o swojej dziel-
nicy, czy osiedlu, wszyscy 
mieszkańcy Jaworzna.        MK 

W polskim prawie istnieje sze-
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I N F O R M A T O R
P O L I C J A

Komenda Miejska, ul. Narutowicza 1 ......................................... tel. 997, 47 85-25-255

S T R A Ż  P O Ż A R N A

Komenda Miejska, ul. Krakowska 22 ...........................................tel. 998, 32 751-87-10

S T R A Ż  M I E J S K A
Straż Miejska – Plac Górników 5 ...................................................tel. 986, 32 618-16-18

P O G O T O W I A
Numer alarmowy .....................................................................................................tel. 112
Pogotowie ratunkowe, ul. Chełmońskiego 28..................................................... tel. 999
Pogotowie gazowe, Jaworzno, ul. Matejki 33 ..................................................... tel. 992
Pogotowie energetyczne, ul. Wojska Polskiego 2 .............................................. tel. 991
Pogotowie wodociągowe, ul. Św. Wojciecha 34 ................................................. tel. 994
Pogotowie ciepłownicze, Al. Tysiąclecia 7 .......................................................... tel. 993
Powiatowe Centrum Zarządzania Kryzysowego, ul. Krakowska 22 ....tel. 32 61-81-890

U R Z Ę D Y
Urząd Miejski ul. Grunwaldzka 33 – centrala...................................... tel. 32 618-15-00
strona internetowa:  ..............................................................................www.jaworzno.pl
Miejski Rzecznik Konsumentów – Plac Górników 5 ........................... tel. 32 61-81-777
Urząd Skarbowy, ul. Grunwaldzka 274 ................................................tel. 32 616-54-94
Powiatowy Urząd Pracy Jaworzno, ul. Północna 9b .......................... tel. 32 618-19-00
Poczta Główna, ul. Pocztowa 9 .............................................................tel. 32 616-38-32
Prokuratura Rejonowa, ul. Inwalidów Wojennych 5...........................tel. 32 615-57-01
Sąd Rejonowy, ul. Grunwaldzka 28 ..................................................... tel. 32 758-62-00
Infolinia ZUS ........................................................................................... tel. 22 560 16 00

Z D R O W I E
Szpital Miejski, ul. Chełmońskiego 28 ........................ tel. 32 616-44-82, 32 317 45 11

M I E J S K I E  I N S T Y T U C J E
Miejska Biblioteka Publiczna, ul. Rynek Główny 17 ...........................tel. 32 751-91-92
Biblioteka Pedagogiczna .......................................................................tel. 32 616-26-95
Muzeum Miasta Jaworzna, ul. Pocztowa 5.......................................... tel. 32 618-19-50
Miejskie Centrum Kultury i Sportu, ul. Grunwaldzka 80 ...................tel. 32 745-10-30
Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej (MOPS), ul. Północna 9b ....... tel. 32 618-18-40

S P O Ł E C Z N E  I N S T Y T U C J E
Hospicjum, ul. Górniczej 30, od 8.00 do 16.00 .................................. tel. 32 616 -74-44 
Hospicjum 24h/dobę domowe ............................................................. tel. 601-51-91-02

S P O T K A N I A  A A
Wtorek, godz. 18.00 – Osiedle Stałe (salka w kościele), Grupa AA „Nowa Era”
Środa, godz. 18.00 – Dąbrowa Narodowa (Wspólnota Betlejem, ul. Długa 16), Grupa AA 
„Tu i Teraz” Sobota, godz. 17.00 – Osiedle Stałe (salka w kościele), Grupa AA „Jawor” 

Serwis informacyjny

Numer zamknięto 22 sierpnia 2023 r.
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„KORONA” Lelko J an 

t el/ f ax 32/  616 35 98,  502 298 696

32/D/11

t el.  32/ 615 04 15,  603 129 790

31/D/11

32/  752 60 75, 616 85 67, 600 390 300

33/D/11

Zakład Pogrzebowy Misja 
Jaworzno ul. Sławkowska 16a 

tel. 32/ 616 22 68, 032/ 751 95 92

Czynne całą dobę, bezpłatna kaplica pożegnalna

31/D/11
OGŁOSZENIE

173/p/15

Nr1

OGŁOSZENIE

W sobotę 12 
sierpnia na cmen-
tarzu Pechnickim 
w Jaworznie 
pożegnaliśmy śp. 
Annę Grelowską, 
z którą przez kilka 
dziesięcioleci 
miałem zaszczyt 
współpracować.

Odeszła do Domu 
Pana w środę 9 sierp-
nia, napełniając ser-
ca bliskich, przyjaciół, 
znajomych, współ-
pracowników i pod-
opiecznych ogromnym 
żalem i smutkiem.

Do końca trwa-
ła na posterunku, 
w służbie bliźnim... 
Jeszcze dzień przed 
śmiercią – jak zawsze 
we wtorek – pełni-
ła dyżur w siedzibie 
jaworznickiego PCK, 
niosąc pomoc potrze-
bującym. A zaledwie 
2 miesiące temu spo-
tkaliśmy się w Cięż-
kowicach, gdzie re-
alizowała program 
profilaktyczny z mło-
dzieżą LKS Ciężko-
wianka.

Człowiek nieska-
zitelnego charakte-
ru. Kochała ludzi. 
We wszystko, co ro-
biła, wkładała całe 
serce. Zawsze służy-
ła wsparciem, radą 
i pomocą.

W osobie Pani 
Anny straciliśmy zna-
komitą pielęgniarkę, 
która wyedukowa-
ła pokolenia jaworz-
nickich pracowników 
służby zdrowia, a za-
razem wybitną spo-
łeczniczkę, inicja-
torkę akcji na rzecz 
ochrony i promocji 
zdrowia, sprawną or-
ganizatorkę, aktyw-
nie działającą w or-

ganizacjach pozarzą-
dowych. Związana 
również ze sportem, 
jak niemal cała Jej ro-
dzina. Nie tylko wo-
lontariacko pomaga-
ła jaworznickim klu-
bom sportowym przy 
realizacji programów 
profilaktycznych, ale 
również przez lata 
zasiadała w komisji 
rewizyjnej Górnika 
Jaworzno, a w mło-
dości – sama grała 
w piłkę nożną.

Uhonorowana 
podjętą jednogłośnie 
uchwałą jaworznic-
kiej Rady Miejskiej 
tytułem „Zasłużonej 
dla miasta Jaworz-
na”, przez lata zali-
czała się do filarów 
życia społecznego 
Jaworzna.

Rodowita jaworz-
nianka. Po ukończe-
niu jaworznickiego 
Liceum Medycznego 
związała się ze służbą 
zdrowia. Przełożona 

pielęgniarek Szpita-
la Miejskiego w Ja-
worznie, Naczelna 
Pielęgniarka ZOZ, 
Naczelna Pielęgniar-
ka miasta Jaworz-
na, radna Miejskiej 
Rady Narodowej oraz 
Rady Miejskiej w Ja-
worznie. W Jaworz-
nie poznała przy-
szłego męża – Jana, 
zawodnika i trenera 
Górnika Jaworzno, 
z którym przez nie-
mal 50 lat tworzy-
li doskonale uzupeł-
niającą się parę mał-
żeńską, kochającą się 
oraz darzącą się sza-
cunkiem. Tu na świat 
przyszedł ukochany 
syn Dariusz.

Przez lata była 
pełnomocnikiem Pre-
zydenta Miasta ds. 
Rozwiązywania Pro-
blemów Alkoholo-
wych. Aktywnie dzia-
łała w Stowarzysze-
niu Zdrowych Miast 
Polskich. Tworzyła 

samorząd zawodowy 
pielęgniarek i położ-
nych. Podpora Pol-
skiego Towarzystwa 
Pielęgniarskiego. 
Po przejściu na eme-
ryturę wsparła swo-
ją wiedzą i doświad-
czeniem jaworznic-
ki Polski Czerwony 
Krzyż, gdzie przez 14 
lat pełniła społecznie 
funkcję prezesa.

Wyróżniona licz-
nymi odznaczeniami 
państwowymi, re-
sortowymi, sporto-
wymi i innymi, które 
nie  oddają ogromu 
Jej zasług dla spo-
łeczności lokalnej.

Nie sposób zli-
czyć, ile wolnego 
czasu poświęciła 
pomagając bliźnim. 
Emanowała spoko-
jem. Zarażała pogo-
dą ducha i optymi-
zmem. Jej żarty po-
trafiły rozładować 
emocje i  oczyścić 
atmosferę. Wspa-

niała żona i matka. 
Dobra przyjaciółka, 
serdeczna koleżan-
ka, uczynna wolonta-
riuszka. Filigranowa 
postura szła u Niej 
w parze z  wielkim 
hartem ducha. Swo-
ją niezłomną posta-
wą dawała świadec-
two miłości bliźnie-
go. Także w czasie 
choroby pozosta-
ła osobą życzliwą 
i uśmiechniętą.

Osobiście jestem 
Pani Annie wdzięcz-
ny za bezinteresow-
ną pracę na rzecz 
LKS  Ciężkowianka 
w ostatnich kilkuna-
stu latach.

W kościele Świę-
tej Barbary na Pod-
łężu Panią Annę po-
żegnali mieszkańcy 
Jaworzna i nie tyl-
ko, pełni wdzięczno-
ści, że stanęła na na-
szej drodze jak dobry 
Anioł, który potrafił 
wesprzeć w potrzebie 
i pocieszyć w chwi-
lach zwątpienia.

Dziękujemy za 
Twą tytaniczną pra-
cę na rzecz społecz-
ności Miasta Jaworz-
na. Mężowi Janowi, 
synowi Dariuszowi, 
synowej Marzenie 
i całej Rodzinie skła-
dam wyrazy głębo-
kiego współczucia.

Janusz Ciołczyk
prezes LKS 

Ciężkowianka 
Jaworzno

Wspomnienie Anny Grelowskiej

Od października 2023 roku 
mogą wejść w życie nowe 

przepisy, według których sąd 
będzie mógł orzec konfiskatę 
samochodu pijanego kierow-
cy. Żeby jednak było to moż-
liwe,  ustawę musi podpisać 
jeszcze prezydent Andrzej 
Duda.

W nowelizowanej ustawie 
zaszła zmiana, w porówna-
niu z tym, co zakładały przepi-
sy, które miały wejść w życie 
w marcu 2024 roku. Zakładały 
one możliwość konfiskaty po-
jazdu przy zawartości alkoholu 
niższej niż 1,5 promila we krwi 
lub 0,75 mg/dm3 w wydycha-
nym powietrzu.

Obecnie, jeżeli prezydent 
podpisze ustawę, wystarczy, 
że kierowca będzie miał powy-
żej 1 promila alkoholu we krwi 
lub 0,5 mg/dm3 w wydychanym 
powietrzu.

Do konfiskaty nie dojdzie, 
jednak, jeśli samochód zostanie 
zniszczony lub znacznie uszko-
dzony. Ponadto, jeżeli w cza-

sie popełnienia przestępstwa 
pojazd nie stanowił wyłącznej 
własności sprawcy albo po po-
pełnieniu przestępstwa spraw-
ca zbył, darował lub ukrył pod-
legający przepadkowi pojazd, 
sąd będzie mógł orzec przepa-
dek równowartości pojazdu.

Za równowartość pojazdu 
uznawać się będzie wartość okre-
śloną w polisie ubezpieczenio-
wej na rok, w którym popełniono 
przestępstwo, a w razie braku po-
lisy, średnią wartość rynkową po-
jazdu ustaloną na podstawie do-
stępnych danych.

Co w przypadku, gdy spraw-
ca będzie prowadził pojazd służ-
bowy lub wykonywał czynności 
zawodowe? W takich przypad-
kach przepadek pojazdu, czy 
równowartości pojazdu nie bę-
dzie orzekany. Sprawca będzie 
musiał wpłacić jednak nawiązkę 
w wysokości co najmniej 5000 
złotych na rzecz Funduszu Po-
mocy Pokrzywdzonym oraz Po-
mocy Postpenitencjarnej.

Michał Kirker 

Stracisz samochód, jeżeli będziesz 
prowadził po spożyciu alkoholu

eprasa.pl 48fa59e8bd
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JOANNA 
SEKUŁA
Biuro Senatorskie
ul. Ignacego 
Paderewskiego 43, 
43-600 Jaworzno

Zapraszam do kontaktu

Tel. 797 243 756, 797 243 757
89/p/20

13/p/20

18/d/11

SZKLARSKI

Serdecznie zapraszamy do naszego punktu

Graf ik a na szk le  

Lust ra  lac obele 

K abiny pr ysznic ow e

Jaworzno – Centrum ul. Zacisze 12a
tel. 531 836 400

www.galas.pl

    31 sierpnia odbędzie się kolejna sesja rady miasta

Z perspektywy: Nie dajmy się ćmić

Aktualności

OGŁOSZENIE

62/D/2011

Prezydent musiał zarządzić 
przeprowadzenie badania 
opinii publicznej. Wiadomo, 

zbliżają się wybory, to trzeba za-
dbać o swój wizerunek. Dzwonią 
więc ankieterzy do mieszkańców 
z prośbą o udział w badaniu. Choć 
jest dość długie, to warto wziąć 
w nim udział, aby na własnej skó-
rze przekonać się o jego jakości. 
Bo dla mnie jest to raczej zbiór 
pochwał niż rzetelny sposób na po-
znanie opinii mieszkańców o spo-
sobie sprawowania władzy w mie-
ście i podejmowanych decyzji.

Na przykład w sprawie komuni-
kacji publicznej brakuje odpowiedzi 
o wzrost częstotliwości kursowania 
autobusów w dzielnicach. Taka od-
powiedź jest bardzo niekorzystna dla 
władzy, więc lepiej niech nie będzie 
w ogóle takiej możliwości. Bo wtedy 
należałoby odpowiedzieć, że nie jest 
możliwe zwiększenie częstotliwości 
kursowania, ze względu na zbyt małą 
flotę i autobusy elektryczne, potrzebu-
jące czasu do ładowania. Zresztą sam 
prezydent kiedyś osobiście stwier-
dził, że lubi taki sposób komunikacji 
z mieszkańcami, gdyż pytania moż-
na odpowiednio ustawić. Albo pyta-
nie o sukces centrum przesiadkowe-
go? A po co mi centrum przesiadko-
we, skoro muszę czekać na autobus 
40 lub 50 minut. Były też pytania do-
tyczące komunikacji rowerowej. Za-
bawnie brzmiało to dotyczące sieci 
ścieżek rowerowych, dających moż-
liwość dojazdu do dzielnic. Układają-
cy je albo nigdy nie był w Jaworznie, 
albo nigdy nie jeździł po mieście ro-
werem. Ewentualnie traktuje tylko ści-
słe centrum jako miasto. A to już jest 
bardziej prawdopodobne oraz ideal-
nie wpisujące się w retorykę władz 
miasta. Retorykę, która w zdecydo-
wanej większości mija się z prawdą 
od prawie 13 lat.

Nie brakuje w Jaworznie aktywi-
stów rowerowych, posiadających bo-
gaty zasób wiedzy. Aktywistów, któ-
rzy w merytoryczny sposób pokazują, 
jak wielkie są rozbieżności pomiędzy 
rzeczywistością a obietnicami składa-
nymi w kolejnych wyborach. Często 
jest to już wiedza na poziomie eks-

perckim. I tak dla przykładu, na stro-
nie stowarzyszenia Zrównoważona 
Mobilność w Jaworznie (https://zmwj.
wordpress.com) możemy na bieżąco 
śledzić realizację składanych rowero-
wych obietnic. Dowiemy się, że po-
trzebne było aż 13 lat, aby połączyć 
jedynie 23 proc. osiedli z centrum. 
W takim tempie gdzieś około 2060 
roku będziemy w stanie pozytywnie 
odpowiedzieć na pytanie w prezy-
denckiej ankiecie.

Dziwne, że władze miasta nie 
chcą słyszeć głosu aktywistów, któ-
rych propozycje byłyby z korzyścią 
dla wszystkich mieszkańców. Za-
miast tego uprawia się propagandę 
sukcesu, jednocześnie powielając 
od lat te same błędy. Ekspercki po-
ziom wiedzy pasjonatów roweru po-
twierdza także raport „Polityka rowe-
rowa polskich miast” Instytutu Roz-
woju Miast i Regionów. To jest godny 
zaufania punkt odniesienia, gdyż rzą-
dowe strony o instytucie wyrażają się 
następująco: „Instytut Rozwoju Miast 
i Regionów wspiera rząd i samorzą-
dy w zarządzaniu miastami, kształto-
waniu przestrzeni oraz projektowa-
niu rozwoju lokalnego i regionalne-
go. Zadania te są realizowane przede 
wszystkim poprzez działalność nauko-
wo-ekspercką, czyli wytwarzanie wy-
sokiej jakości wiedzy i formułowanie 
na jej podstawie wytycznych oraz re-
komendacji”. Ciekaw jestem, czy wła-
dze Jaworzna korzystają z jego usług, 
projektując rozwój lokalny miasta. Ra-
czej nie, gdyż wnioski z raportu nijak 
mają się do propagandowo wmawia-
nej nam pozycji miasta jako rowero-
wego lidera na skalę krajową. I to tyl-
ko z powodu wątpliwej potrzeby po-
siadania 3,5-kilometrowego odcinka 
velostrady.

A teraz cytat. Choć długi, wart jest 
przedstawienia, gdyż w dobitny spo-
sób pokazuje popełniane błędy, któ-
re od lat wytykają lokalni aktywiści : 
„W Jaworznie (miasto średniej wielko-
ści w woj. śląskim), które nie deklaru-
je żadnych polityk czy standardów ro-
werowych, zbudowano w 2018 r. Velo-
stradę – drogę dla rowerów w śladzie 
dawnej linii kolejowej. Jej bezkolizyjne 
przekroczenie tunelem ul. Jana Pawła 

II przyniosło co najmniej trzy wypad-
ki z ciężko rannymi rowerzystami (Po-
ważny wypadek na Velostradzie 2021) 
spowodowany błędem projektowym – 
zbyt duże pochylenie podłużne, zbyt 
mały promień łuku i błędne oznako-
wanie poziome powodowały, że rowe-
rzyści jadący w dół z dużą prędkością 
znoszeni siłą odśrodkową najeżdżali 
na wystające obrzeże przypominające 
oznakowanie poziome, tracili równo-
wagę i się przewracali. Błąd projekto-
wy został skorygowany łatą asfaltową 
na wiosnę 2022 (Velostrada Od.Nowa 
– Niebezpieczny zakręt poprawiony 
po głosach rowerzystów 2022).

Parking rowerowy na 319 rowe-
rów w formie dedykowanej budowli 
z budynkiem na WC, szatnie i prysz-
nice na pl. Górników w centrum zo-
stał w 2022 r. zamieniony na kino let-
nie ze względu na stałą, niemal zero-
wą frekwencję (w zimie był wykorzy-
stywany jako lodowisko). Wizje lokal-
ne wykonane przez autora wskazały 
na więcej błędów: np. słabe dowiąza-
nie Velostrady do sieci drogowej skraj-
nie stromymi dojazdami i błędy pro-
jektowe rond z infrastrukturą rowero-
wą. Błędne założenia, wysokie koszty 
inwestycji i brak spodziewanych re-
zultatów powinny być obserwowane 
i analizowane. Całkowita wartość pro-
jektu to 39,8 mln zł, a dofinansowanie 
z Unii Europejskiej, zgodnie z umo-
wą wyniosło 24.192.985,08 zł (Miej-
skie Centrum Integracji Transportu Ja-
worzno z integracją dróg dla rowerów 
i systemem roweru miejskiego b.d.)”.

Są miasta, które tylko mówią o ich 
chęciach inwestycyjnych. W myśl po-
wiedzenia: dwa razy obiecać to, jak 
raz dać. Są miasta, które zamiast trą-
bić w każdych możliwych mediach, 
w ciszy skupiają się głównie na pracy 
i współpracy. Niech takim przykładem 
będzie Szczecin i Blue Velo. Trasa pół-
noc – południe o długości 269 km, któ-
ra łączy Bałtyk wzdłuż Zalewu Szcze-
cińskiego i przez Pojezierze Myślibor-
skie z Kostrzynem nad Odrą, czy trasa 
Wokół Zalewu Szczecińskiego (Stet-
tiner Haff Rundweg) to okrężna pol-
sko-niemiecka trasa dla lubiących wy-
poczynek nad wodą” (https://rowery.
wzp.pl).        Artur Nowacki
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Miasto Jaworzno Dla koneserów

Z szafy prokuratora P R Z Y R O D A  W O K Ó Ł  N A S

Piotr Grzegorzek 

Lejkowiec dęty

Dzwonek skupiony

kolejna wycieczka z Piotrem Grzegorzkiem odbędzie się 26 sierpnia

Niewymowne „trofeum”
Powyższe trzy zdarzenia 
z życia myśliwych – aczkol-
wiek działy się w różnych 
miejscach i w różnym cza-
sie – łączy przynajmniej 
jedna cecha wspólna. 
Wszystkie doczekały się 
sądowego finału z powodu, 
mówiąc oględnie, nieco-
dziennego trofeum zdoby-
tego podczas polowania.

Sześciu kolegom z koła łowiec-
kiego przydarzyła się razu pew-
nego rzecz, o którą zwykle żony 
łowców podejrzewają swych mę-
żów, gdy ci wybierają się na dłuż-
sze nocne polowanko. W nysce 
wiozącej panów do lasu zasia-
dło tym razem także pięć urodzi-
wych panienek, co – rzecz jasna 
– zmieniło nieco charakter wyjaz-
du. Po przyjeździe do leśniczów-
ki dubeltówki odstawiono więc 
w kąt i wyjęto inne „myśliwskie” 
akcesoria, jak adapter oraz coś 
mocniejszego z kieliszkami i za-
grychą. Harce i swawole trwały 
niemal do rana ku zadowoleniu 
prawie powszechnemu. Prawie, 
bo jeden z panów, jak się później 
okazało, niewtajemniczony wcze-
śniej w prawdziwy cel „polowa-
nia”, wykazał całkowity brak za-
interesowania imprezą i manife-

stacyjnie poszedł spać. Spał, wi-
dać, czujnie, bo kiedy nad ranem 
zmęczeni biesiadnicy umilkli, 
nasz zapalony myśliwy zdecydo-
wał się jednak wyruszyć na łów. 
Było cicho, świecił księżyc, myśli-
wy się skradał. – Byłem na skra-
ju lasu – opowiadał później sądo-
wi – kiedy od strony pola ziem-
niaczanego usłyszałem charcze-
nie i coś mi zamajaczyło. To mógł 
być tylko dzik, więc bez namy-
słu odpaliłem. Odpalił i usłyszał 
wrzask tyle tylko, że bynajmniej 
nie świński, lecz ludzki, ściślej zaś 
– kobiecy. Chirurg stwierdził póź-
niej – na szczęście powierzchow-
ną – ranę postrzałową na nagim 
pośladku jednej z biesiadniczek, 
która pod gołym niebem konty-
nuowała harce z partnerem. Nie-
szczęsny myśliwy w ostatnim sło-
wie prosił sąd tylko o jedno – żeby 
się żona nie dowiedziała, bo choć 
on nie brał udziału w biesiadzie, 
to i tak, jak się ona dowie, więcej 
go na polowanie nie puści. Pan B. 
z kolei zwykł polować samotnie 
i zawsze bardzo dbał o to, by było 
to polowanie według prawdzi-
wych kanonów myślistwa, w naj-
bardziej odpowiedniej porze, 
z najlepszym sprzętem, a nade 
wszystko w ciszy przynależnej le-
śnej głuszy. Zasiadł więc w zagaj-
niku, czekając na zwierzynę. Kie-
dy zobaczył pasącą się sarnę, był 
bardzo zadowolony. Pech chciał, 
że w momencie, kiedy B. przyło-
żył się do strzału, na śródleśnej 
dróżce pojawiła się trójka wra-
cających z wesela młodych ludzi. 

Szli i śpiewali w najlepsze. – Ci-
sza tam – wrzasnął rozwścieczo-
ny łowca – tu jest las, nie knaj-
pa. Ponieważ weselnicy śpiewa-
li nadal, wybiegł na dróżkę i za-
groził, że jeśli nie umilkną, bę-
dzie strzelał. Nie umilkli. Strzelił 
co prawda pod nogi rozbawionej 
trójki, ale ołowiana kulka trafiła 
najpierw w kamień, a następnie – 
odbita rykoszetem – prosto w kro-
cze młodego mężczyzny. Dla po-
strzelonego skończyła się ta przy-
goda tragicznie, bo lekarz musiał 
mu usunąć mosznę. Przed sądem 
pan B. za nic nie mógł zrozumieć 
swojej winy, bo przecież „oni za-
kłócili ciszę w lesie”. Tak, proszę 
państwa, z bronią żartów nie ma.

Historia trzecia jest podob-
na do drugiej. Myśliwy, też do-
świadczony, postrzelił człowie-
ka w przekonaniu, że strzela 
do dzika. Człowiek ów, skądinąd 
całkiem porządny gość, miał 
brzydki zwyczaj podkradania 
nocą ziemniaków z pegeerow-
skiego pola. Kiedy padł strzał, 
wracał właśnie z worem ziem-
niaków na plecach. – Zabiłeś 
mnie! – miał wrzasnąć postrze-
lony, zanim osunął się na zie-
mię. Przerażony myśliwy, czło-
wiek już niemłody, chwycił ran-
nego na ręce i doniósł do naj-
bliższych zabudowań. Zadanie 
miał tym trudniejsze, że „upolo-
wany” gość za nic nie chciał wy-
puścić z rąk wora. Dźwigał więc 
nieszczęsny łowca człowieka ra-
zem z kradzionymi ziemniakami.

Pitawal

W kolejnym artykule odda-
limy się znacznie od Ja-

worzna. Będzie coś z wyciecz-
ki, którą dopiero co odbyliśmy. 
Przypomnę, było to 12 sierpnia. 
Po krótkiej naradzie na miejscu 
zbiórki padło na okolicę Gorenic. 
Na miejsce dotarliśmy od stro-
ny Krzeszowic, mijając po dro-
dze Czerną. Zatrzymaliśmy się 
na parkingu w okolicy boiska 
klubu LKS Leśnik Gorenice.

Sikorowa Góra
Na początku weszliśmy w las 

znajdujący się na północ od miej-
sca postoju. Niepostrzeżenie opu-
ściliśmy Gorenice, wchodząc na te-
rytorium Olkusza. Drzewostan jest 
tutaj mieszany z dominacją sosny 

zwyczajnej. Im dalej w las, tym 
bardziej drzewostan przypomi-
na bór świeży. Jedynie na obrze-
żu pojawił się dąb czerwony. Jest 
też pewna ilość brzozy Banksa. 
Teren jest pagórkowaty do tego 
stopnia, że trudno było odnaleźć 
właściwy wierzchołek tytułowej 
góry. W podłożu zalega sporo pia-
sku. Zapewne po części są to wy-
dmy. Jak przystało na bór, jest tu-
taj sporo borówki czarnej. Co nie-
co skorzystaliśmy z jej owoców. 
Trafiła się jeszcze borówka brusz-
nica. Lokalnie pojawiają się płaty 
siewek dębu szypułkowego. Tra-
fił się jeszcze buk pospolity. Były 
jeszcze grzyby. Na szczycie jedne-
go z pagórków tak jakby masywu 
Sikorowej Góry pojawiło się sku-
pisko muchomora sromotnikowe-
go. Owocniki miały zielone kape-
lusze. Młode owocniki wyglądały 
bardzo typowo, bulwiasto. Starsze 
owocniki były pozbawione charak-
terystycznego pierścienia, ale one 
tak mają. Jest on oczywiście gatun-
kiem śmiertelnie trującym, mię-
dzy innymi dlatego, że daje znać 
o swoim użyciu zdecydowanie 
za późno. Przed wyjściem z lasu 
pojawił się lejkowiec dęty, znany 
w pewnych kręgach jako komin-
ki. To było moje pierwsze w życiu 
spotkanie z tym gatunkiem.

Na wschód od lasu
Na północ od zwartej zabudo-

wy Gorenic znajduje się wznie-
sienie, które na papierowej ma-
pie nosi nazwę Eliaszówka. Zna-
czy się, wieś ma charakter uliców-
ki. Południowe stoki wzgórza były 
kiedyś polami uprawnymi. Teraz 
to zarastające murawami odłogi. 
Tu i ówdzie trafiają się zarośla. 
Bliżej zachodniego krańca wznie-
sienia nieco na północ od drogi 
znajduje się znak pomiarowy AM 
9916. Jeśli przypadkiem traficie 

w tę okolicę, zobaczycie nad nim 
betonowy trójnóg punktu triangu-
lacyjnego. Teraz przyjrzymy się ro-
ślinom. Trafiło się sporo lebiodki 
pospolitej. Trafiła się uprawa to-
pinamburu. Jest nawłoć pospolita. 
Oczywiście w związku z inwazją 
amerykańskich przybyszy nie jest 
już godna swojej polskiej nazwy. 
Z traw dominuje trzcinnik piasko-
wy. Jest sporo dzwonka skupione-
go. W Jaworznie ten gatunek tak-
że występuje. Najwięcej stanowisk 
ma w lewej górnej i prawej dolnej 
ćwiartce obszaru. Tu i ówdzie po-
jawia się inwazyjny orzech włoski. 
Bliżej wsi trafiła się uprawa sło-
necznika rocznego.

Początek końca
W drugim etapie naszej wy-

cieczki udaliśmy się na zachodnie 
kresy Gorenic. Tutaj ulicą Koch-
mańskiego dotarliśmy do skra-

ju lasu, którego środkiem biegła 
droga będąca jej przedłużeniem, 
Naszym celem były znajdujące 
się na południu źródła cieku. Tu-
taj powinna być strefa zasilania. 
W drzewostanie dominuje sosna 
zwyczajna. Jest sporo olszy czar-
nej. Tu i ówdzie trafia się buk po-
spolity. W runie pojawia się sporo 
pokrzywy zwyczajnej. Jest znaczna 
ilość sadźca konopiastego. Warto 
zwrócić uwagę na dominującą tu-
taj paproć, którą jest wietlica sami-
cza. Jest także znaczna domiesz-
ka wietlicy czerwonoogonkowej. 
Na ten takson natrafiam coraz czę-
ściej od chwili kiedy niegdyś zwró-
ciłem nań uwagę 16 czerwca 2019 
roku. Przedtem mi się to nie zda-
rzało. I to by było na tyle. Więcej 
w swoim czasie w serii fotorepor-
taży.

PS. Najbliższa tegoroczna wycieczka już 
szesnasta odbędzie się 26 sierpnia 2023. 
Spotykamy się w Chrzanowie przy ulicy 
Mickiewicza 13, znaczy się pod Muzeum. 
Czekamy do godziny 9.00. Cel wyprawy 
ustali się w dniu zbiórki

Obrazki z minionej wyprawy

Od 8 września będzie obo-
wiązywać nowa wersja 
ustawy dotyczącej dzia-

łalność Ochotniczych Straży 
Pożarnych. Zmiany te wprowa-
dzają istotne regulacje w zakre-
sie wynagrodzeń, odszkodowań 
i finansowania gminnego.

Wprowadzenie wynagrodzeń 
dla kandydatów

Dotychczasowa ustawa nie de-
finiowała wyraźnie, czy kandyda-
ci uczestniczący w szkoleniach ra-
towniczych mają prawo do wyna-
grodzenia. Wyjaśnienie tej kwe-
stii w nowych przepisach ozna-
cza, że każdy kandydat na strażaka 
OSP będzie miał teraz zagwaranto-
wane środki za przygotowanie się 
do działań ratowniczych.

Większa elastyczność 
finansowania przez gminę
Zmiany w ustawie dodatkowo 

precyzują możliwości finansowa-
nia OSP przez gminę. Gmina bę-
dzie teraz mogła finansować różne 
aspekty działalności ochotników, 
takie jak:
• zakup galowych mundurów,
• organizacja dodatkowych 

szkoleń, w tym pierwszej po-
mocy,

• wyżywienie podczas trwają-
cych co najmniej 6 godzin 

działań lub 8-godzinnych 
szkoleń, ćwiczeń i zawodów 
sportowo-pożarniczych.

Zabezpieczenia dla opiekunów 
drużyn dziecięcych 

i młodzieżowych
Kolejnym istotnym aspektem no-

welizacji jest wprowadzenie praw 
do ubezpieczenia od odpowiedzial-
ności cywilnej i od następstw nie-
szczęśliwych wypadków dla opieku-
nów dziecięcych i młodzieżowych 
drużyn pożarniczych.

Nowe przepisy mają na celu nie 
tylko usprawnienie i ujednolicenie 
funkcjonowania Ochotniczych Stra-
ży Pożarnych w Polsce, ale również 
zwiększenie wsparcia i ochrony dla 

strażaków oraz opiekunów młodzie-
żowych drużyn pożarniczych. Nowe-
lizacja wyraźnie wytycza ramy finan-
sowania ze strony gmin oraz zwięk-
sza przejrzystość i spójność regulacji 
prawnych w tej dziedzinie.

Nowe regulacje 
odszkodowań

Nowa ustawa wprowadza rów-
nież zmiany w zakresie wypłaty od-
szkodowań dla strażaków OSP, któ-
rzy odnieśli obrażenia w trakcie dzia-
łań ratowniczych czy szkoleniowych. 
Odszkodowania będą teraz wypłaca-
ne przez właściwego komendanta 
wojewódzkiego Państwowej Straży 
Pożarnej, a nie przez gminę.

AZ

Strażacy z OSP z lepszymi 
warunkami po nowelizacji ustawy
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Straszny dom w Ja-
worznie Jeleniu przy-
ciąga od wielu lat ba-

daczy zjawisk paranormal-
nych z całego świata. Tym 
razem dom odwiedziła 
grupa Among The Shadow.

Czy w jeleńskim domu 
straszy?

Jest kilka wersji tego, 
co miało się stać w domu 
w przeszłości. Jedna mówi 
o zamordowanych w piw-
nicach podczas wojny mło-
dych mężczyznach. Inna 
o zaginionym w niewyjaśnio-
nych okolicznościach rodzeń-
stwie, jeszcze inna o klątwie – 
gdy właściciel domu umierał, 
a jego dzieci kłóciły się o spa-
dek, miał stwierdzić, że sko-
ro nie potrafią się dogadać, 
to nie zamieszka tam nikt.

Przez lata dom wielo-
krotnie zmieniał właścicie-
li, a jeszcze częściej lokato-
rów – w budynku powstałym 
w latach 30. miało w nim 
mieszkać blisko 30 rodzin – 
nikt nie zagrzał tam jednak 
miejsca na dłużej.

– Czy to miejsce jest 
naw iedzone?  Trudno 
mi to stwierdzić, ale nie da 
się zaprzeczyć, że w tych 
murach kryje się niezwykła 
energia, która przyciąga 

Miasto Jaworzno 
oferuje na sprze-
daż zabudowaną 

działkę usługową znajdującą 
się przy ul. Górnośląskiej 1.

Nieruchomość obej-
mująca działkę nr 2730 
o powierzchni 2771 m², 
o kształcie trapezu, zabu-
dowana jest wolnostojącym 
piętrowym budynkiem usłu-
gowo-biurowym. W ulicy 
Górnośląskiej i Jaworznic-
kiej przebiegają sieci: sieć 
energetyczna napowietrz-
na, kanalizacyjna, wodocią-
gowa, gazowa. Przez dział-
kę przebiegają sieci: ener-
getyczna, wodociągowa, ka-
nalizacyjna, telekomunika-
cyjne. Najbliższe otoczenie 
nieruchomości stanowi za-
budowa mieszkaniowa jed-
norodzinna i tereny zieleni 
parkowej. Dojazd do nieru-

Kolejni śmiałkowie 
odwiedzili straszny dom

ekspertów z dziedziny para-
normalnej z różnych zakąt-
ków globu – wyznał Peter 
Langer, właściciel tajemni-
czego domu.

Langer przyznaje, że jest 
do opowieści o duchach 
w domu sceptycznie nasta-
wiony, ale niezaprzeczalne 
zainteresowanie różnorod-
nych środowisk skłania go 
do częstego wynajmowania 
swojego domu różnym oso-
bom, w tym badaczom zja-
wisk nadprzyrodzonych.

Dom w Jeleniu był otwarty 
dla publiczności w 2016 roku, 
przyciągając wtedy wielu od-
ważnych, chcących przete-
stować swoje psychiczne gra-
nice. Historia domu nie traci 
na aktualności, wciąż budząc 
zainteresowanie wśród pasjo-
natów paranormalnego w in-
nych częściach świata.

Kolejni śmiałkowie 
odwiedzają dom

Niedawno dom odwiedzi 
członkowie grupy Among 
The Shadows, którzy byli 
również w innych lokaliza-
cjach, w przypadku których 
uznano, że mogą występo-
wać w nich zjawiska para-
normalne:

–  C h c e m y  p o k a z a ć 
że zjawiska paranormalne  
to nie tylko fikcja, o której 
można usłyszeć i zobaczyć 
tylko w filmach czy książ-
kach. Na każdym z naszych 
śledztw przeżywamy nową 
przygodę, którą z chęcią po-
każemy wam na naszym ka-
nale – piszą o sobie.

C o  g r u p a  z n a l a z ł a 
w domu w Jeleniu? Dowie-
cie się z filmu na portalu 
jaw.pl.

AZ

Miasto sprzedaje zabudowaną 
działkę usługową

chomości odbywa się bez-
pośrednio z ul. Górnoślą-
skiej i Jaworznickiej.

Cena wywoławcza nieru-
chomości: 2.157.100,00 zł 
netto, w tym: cena gruntu 
to 586.100,00 zł, a cena bu-
dynku 1.571.000,00 zł.

W a d i u m  w y n o s i 
323.000,00 zł. Należy je wpła-
cić od 11 października. Prze-

targ odbędzie się 18 paź-
dziernika 2023 r. w sali nr 
045 Urzędu Miejskiego w Ja-
worznie, ul. Grunwaldzka 33 
o godzinie 10:00.

Więcej: https://nowa.in-
vest-in-jaworzno.pl/zabu-
dowana-dzialka-uslugowa-
przy-ul-gornoslaskiej-1-na-
sprzedaz-przetarg/ 

AZ/źródło: UM Jaworzno

Matematyka Math-
Riders Jaworzno 
zaprasza dzieci 

wraz z rodzicami na dni 
otwarte, które odbędą się 
przez 2 kolejne soboty: 2 
i 9 września. Na wszyst-
kich czekają matematycz-
ne zabawy, przyjemne 
„łamanie głowy”, a przede 
wszystkim BEZPŁATNE 
LEKCJE POKAZOWE.

Plan dni otwartych:
• godz. 10:00 – dzieci 

w wieku 2- 4 lata
• godz. 11:00 – dzieci 

w wieku 4-6 lat
• godz. 12:00 – uczniowie 

klas 1,2 SP oraz zerówki
• godz. 13:00 – uczniowie 

klas 3, 4 i 5 SP
• godz. 14:00 – uczniowie 

klas 6, 7 i starsi
Udział w dniach otwar-

tych możliwy po wcześniej-
szej rejestracji.

Zgłoszenia uczestników 
należy dokonać mailowo ja-
worzno@mathriders.pl lub 
telefonicznie: 791 358 955

LICZBA MIEJSC OGRA-

Modernizacja 
głównej siedziby 
Miejskiej Biblio-
teki Publicznej 
w Jaworznie po-
stępuje zgodnie 
z zaplanowanym 
harmonogramem. 
Trwa również przy-
stosowywanie bu-
dynku w dzielnicy 
Bory do specjalnych 
potrzeb biblioteki. 
Przewidziano rów-
nież przygotowanie 
filii w Ciężkowicach.

– To bardzo dobry czas 
dla kultury czytelniczej 
w naszym mieście. Mamy 
nadzieję, że bibliotekę 
główną oraz jej filię na Bo-

rach otworzymy w tym roku, 
a czytelnicy będą nas od-
wiedzać jeszcze chętniej 
i częściej – wyjawia Moni-
ka Rejdych, dyrektor Miej-
skiej Biblioteki Publicznej.

Modernizowana biblio-
teka główna zapewni prze-
strzeń bardziej dostępną 
i komfortową dla czytelni-
ków różnych grup wieko-
wych, w tym osób niepeł-
nosprawnych. Łukasz Ko-
larczyk, zastępca prezy-
denta Jaworzna, obiecuje: 
– Będzie bardziej cyfrowo, 
wygodniej, intuicyjnie, eko-
logicznie i oszczędniej.

Projekt obejmuje stwo-
rzenie stref tematycznych 
oraz odświeżenie dzia-
łu dziecięcego, a także in-
stalację energooszczędne-
go oświetlenia. Całkowity 
koszt modernizacji biblio-
teki głównej szacowany 
jest na ponad 3,4 mln zło-
tych, z czego blisko 2 mln zł 

to dofinansowanie z Mini-
sterstwa Kultury i Dziedzic-
twa Narodowego.

Dodatkowo, budynek 
przy ul. Tetmajera, w któ-
rym znajdzie się bibliotecz-
na filia w dzielnicy Bory, 
zostanie gruntownie zmo-
dernizowany. Koszt tej czę-
ści projektu wyniesie około 
500 tys. zł, a środki zostały 
zabezpieczone przez prezy-
denta Jaworzna, Pawła Sil-
berta.

Równolegle trwa też po-
ważna modernizacja budyn-
ku przy ciężkowickiej OSP 
i byłej noclegowni, gdzie 
powstanie nowoczesny 
ośrodek kultury, w którym 
swoje miejsce znajdzie filia 
biblioteki. Łukasz Kolarczyk 
podkreśla, że na te dwie in-
westycje udało się pozyskać 
z zewnątrz 5 mln zł, a łącz-
na wartość projektów to 5,5 
mln zł.

AZ

Dni otwarte z bezpłatnymi 
lekcjami w MathRiders Jaworzno

NICZONA, DECYDUJE KO-
LEJNOŚĆ ZGŁOSZEŃ.

Dni otwarte odbędą się w   
siedzibie MathRider, przy 
ul. Grunwaldzkiej 258.

Nie zapomnijcie wziąć 
ze sobą znajomych i przy-
jaciół, bo matematyka może 
być przyjemna dla wszyst-
kich! Istnieje także możli-

wość umówienia indywidu-
alnych konsultacji w trakcie 
dnia otwartego. W tej spra-
wie również prosimy o kon-
takt z naszym Centrum Na-
uczania MathRiders.

Z MathRiders Twoje 
dziecko pokocha MATEMA-
TYKĘ!!!

AZ

Trwają remonty miejskich bibliotek

eprasa.pl 48fa59e8bd
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SOSINA

OTK

Dzielnicowy Kalejdoskop

dzielnice@ct.jaworzno.pl

Napisz do nas
albo wyślij e-mail lub SMS

tel. 32 751 91 30, kom. 601 750 128

Masz problemy i nie wiesz do kogo się 
z nimi zwrócić? Masz uwagi na temat 
dzielnicy, w której mieszkasz? Widzisz 
coś, czego inni nie widzą?

Rubrykę tworzą mieszkańcy Jaworzna

www.pizzeria2-ka.pl

Sponsorem 
konkursu jest

„Zrób zdjęcie” – konkurs

Gratulujemy autorowi zdjęcia 
i zapraszamy po odbiór kuponu 
na pyszną pizzę dla dwóch osób 
z Pizzerii 2-ka.

Zapraszamy do naszego konkursu 
wszystkie osoby, którym w ostatnim 
czasie udało się sfotografować jakieś 
ciekawe zjawisko. Zdjęcia prosimy 
wysyłać na adres: dzielnice@ct.jaworzno.pl

informacja

Bezpieczeństwo 
przede wszystkim.

Robert

Wyjątkowa mozaika 
powstała przy win-

dzie w Domu Pomocy Spo-
łecznej w Jaworznie, dzię-
ki zaangażowaniu księdza 
Mirosława Toszy oraz całej 
Wspólnoty Betlejem.

Wyjątkowość mozaiki jest 
dużo większa, niż się wydaję, 
o czym przekonuje ksiądz To-
sza. Całe wydarzenie związa-
ne jest bezpośrednio z wizytą 
relikwii św. Teresy, które po-
jawiły się w Jaworznie po raz 
pierwszy w 2016 roku. Wów-
czas to pomysł narodził się 
podczas jazdy windą do cho-
rych w jaworznickim Domu 
Pomocy Społecznej, gdy 
ksiądz Tosza przypomniał so-
bie słowa właśnie św. Tere-
sy. Postanowili wtedy, że gdy 
jeszcze raz relikwie zawitają 
do Jaworzna, to stworzą taką 
właśnie mozaikę ze św. Tere-
są. Okazja nadarzyła się wła-
śnie teraz, gdy obchodzimy 
150. rocznicę narodzin św. 
Teresy oraz jej 100. rocznicę 
beatyfikacji.

Prace trwały kilka dni i coś, 
co z pozoru wydawało się nie-
dużym przedsięwzięciem, sta-
ło się bardzo wymagającym 
przedsięwzięciem. Wspólnota 

Betlejem zajmuje się recyklin-
giem tego rodzaju kafli, które 
zostają im ofiarowane, a na-
stępnie są one wykorzysty-
wane do różnych projektów.

Przy mozaice pracował 
pan Jurek, który jest odpowie-
dzialny za jedną połowę. Pra-
ce nie należały do najprost-
szych, ale wszystko udało się 
zrobić na czas. Lewą stronę 
mozaiki układał ksiądz To-
sza, a prawą właśnie pan Ju-
rek, który przyznaje, że były 
to bardzo intensywne 3 dni 
i noce.

Czy autor mozaiki jest 
dumny ze swojego projek-
tu? – O to należy pytać tych, 

którzy mozaikę mogą podzi-
wiać – odpowiada.

– Trzeba trochę 
wyobraźni mieć 
– mówi nt. ukła-
dania mozaiki 
pan Jurek.

Wspólnota Betlejem nie 
zatrzymuje się w swoich pro-
jektach i co rusz na nowo za-
skakuje. Cieszymy się, że tak 
wspaniała mozaika mogła po-
wstać w Domu Pomocy Spo-
łecznej w Jaworznie i od teraz 
będzie upiększać przestrzeń 
wszystkim podopiecznym 
i pracownikom placówki.   MK

Wyjątkowa mozaika powstała 
w Domu Pomocy Społecznej 

Jaworzniccy wędkarze 
wygrali zawody węd-

karskie o Puchar Trójkąta 
Trzech Cesarzy. Tegorocz-
na edycja odbyła się nad 
zalewem Sosina.

Spławikowe Zawody Dru-
żynowe o Puchar „Trójkąta 
Trzech Cesarzy” odbyły się 
w minioną niedzielę 20 sierp-
nia już po raz 11. Zawody od-
bywają się na zmianę w So-

snowcu, Mysłowicach i Ja-
worznie, dlatego tegoroczna 
edycja odbyła się nad Zale-
wem Sosina w naszym mie-
ście. Drużynom z Jaworzna, 
Sosnowca i Mysłowic kibi-
cowali m.in. przewodniczący 
Rady Miejskiej w Jaworznie 
Tadeusz Kaczmarek, a także 
prezydent Mysłowic Dariusz 
Wójtowicz. Po kilkugodzin-
nej rywalizacji wyłonieni zo-

stali zwycięzcy w klasyfika-
cji indywidualnej i drużyno-
wej. W tym roku zwycięstwo 
przypadło wędkarzom z Ja-
worzna. Gratulujemy sukce-
su i trzymamy kciuki za na-
stępną edycję.

Wyniki Zawodów Węd-
karskich o Puchar Trójkąta 
Trzech Cesarzy: 1. – Jaworz-
no, 2. – Sosnowiec, 3. – My-
słowice.             MK 

Wędkarze zdominowali zawody

Dla Wspólnoty Betle-
jem był to dzień wy-
jątkowy, dzień szcze-

gólnych uroczystości. Oto 
15 sierpnia do Wspólnoty 
przywieziono peregrynu-
jącą po Polsce relikwie św. 
Teresy od Dzieciątka Jezus 
i Najświętszego Oblicza. 
Sam relikwiarz jest wyjątko-
wym i oryginalnym dziełem 
sztuki, równie oryginalne 
są jego losy. – Relikwiarz jest 
prezentem narodu brazylij-
skiego dla św. Teresy i dla 
bazyliki w Lisieux. 

Od 1994 r. pielgrzymuje 
po całym świecie – mówi ks. 
Mirosław Tosza. – Był już 
na prawie wszystkich konty-
nentach, był podejmowany 
przez prostych ludzi, ale też 
przez głowy państw. Św. Tere-
sa pielgrzymuje i jakby reali-
zuje to swoje marzenie, żeby 
być misjonarką na wszystkich 
kontynentach od początku 
świata aż do jego zakończe-
nia. W relikwiarzu główną 
częścią jest piszczel św. Te-
resy. Z technicznych cieka-
wostek: relikwiarz jest bar-
dzo ciężki, bo waży prawie 
140 kg, musi go nieść sześciu 
panów. 14 sierpnia wnosili-
śmy ten relikwiarz do domu 
Matki Teresy z Kalkuty, po-
jawił się taki problem, oka-
zało się, że wszystkie drzwi 
są o 5 cm za małe w stosunku 

do wielkości relikwiarza, więc 
trzeba było relikwiarz wstawić 
przez okno i to było karkołom-
nym wydarzeniem.

Św. Teresa jest patronką 
Wspólnoty Betlejem, mawia-
ją tam o niej, że jest też wspól-
noty najprawdziwszą przyja-
ciółką. – To nie my wybieramy 
sobie świętych, tylko święci 
nas – wyjaśnia ks. Tosza. – 
Z jakiegoś powodu Teresa nas 
wybrała. Na pewno jej sposób 
życia, duchowość, bardzo od-
powiada temu, co my robimy 
– jest dobrym orędziem dla lu-
dzi ubogich.

Indywidualnym modli-
twom wiernych przed reli-
kwiami towarzyszyła wieczor-
na msza św. Przewodniczył tej 
mszy ks. biskup sosnowiecki 
Grzegorz Kaszak, homilię 
wygłosił karmelita bosy ojciec 
Mariusz Wójtowicz. Kult św. 

Teresy z Lisieux jest dla chrze-
ścijan szczególnie istotny.

Ks. biskup Kaszak podkre-
ślił, że wiele się od tej świę-
tej możemy nauczyć, mowa 
o prostocie, o tym, żeby mieć 
pragnienia, marzenia, ażeby 
nie biadolić i nie narzekać.

Uroczystości zamknął kon-
cert Kuby Blokesz Trio. Arty-
ści rozpoczęli to koncertowa-
nie ujmującą pieśnią do bra-
ta Anioła, który zna nasze sła-
bości i prowadzi nas za rękę. 
Ważne jest to, że z począt-
kiem XVII w. kościół zabro-
nił „pod groźbą ciężkich kar 
wystawiania do publicznej 
czci relikwii fałszywych czy 
budzących wątpliwości”. Nie 
dziwi więc, że wierni z wielką 
żarliwością i ufnością zanoszą 
swe prośby przed wszelkie re-
likwie.

Ela Bigas

Relikwie św. Teresy 
we Wspólnocie Betlejem

Wierni zanosili swe intencje przed relikwie św. Teresy

eprasa.pl 48fa59e8bd
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MECHANIKA POJAZDOWA NAPRAWA AGD NAPRAWA RTV REMONTOWO-BUDOWLANE LPG INNE USŁUGI

4/i/14

ALARMOWE SYSTEMY 
ANTENY RTV, SAT

domofony, wideodomofony, tv obserwacyjna 
LAN/WiFi – montaż, naprawa – „PREWEN”

tel./fax 32 757 18 84,  502 86 34 71
KOMPUTEROWE pogotowie – 502 86 34 71

1299/d/11

BEK-POL  I
wywóz nieczystości ciekłych 

pojemność 12 m3

tel. 696 170 356

1448/D

NAGROBKI
Parapety, schody, blaty kuchenne, kominki

www.konach.pl
Zakład Kamieniarski ul. Czwartaków 2

przy cmentarzu na Łubowcu tel/fax 32 752-96-77

2/l/13

DANKAN

wywóz nieczystości ciekłych, beczka poj 10 i 16 m3

udrażnianie kanalizacji WUKO 
tel. 505 57 05 04, 616 11 42

AGD – Serwis NARES
Zmywarki, pralki, lodówki, kuchenki elektryczne. 

Naprawy w domu klienta.
Tel. 32 615 50 47; 32 625 09 22; 691 188 112
Udzielamy gwarancji 12 miesięcy na naprawy.

57/d/11

SERWIS OPON 
Pompowanie kół azotem, spawanie aluminium

Sprzedaż i montaż opon TIR. ul. Matejki 43, 
tel. 32 753 11 72;

czynne od 8.00 – 18.00 pn. – pt., sobota 8.00 – 14.00.
11/d/11

GAZY TECHNICZNE
Z DOSTAWĄ DO KLIENTA 

Tlen, acetylen, dwutlenek węgla, argon i inne

ul. Krakowska 9 
tel. 32 751 83 83, 32 753 44 44

29/d/11

7/I/14

ZŁOMOWANIE POJAZDÓW
wystawiamy zaświadczenia
płacimy za każdy samochód

Tel. 732 732 731
Mysłowice ul. Mikołowska 52

P.P.U.H. „Sowosz” sp. z o.o.

TARTAK
USŁUGI TARTACZNE

• Więźby dachowe
• Tarcica
• Łaty, kontrłaty
• Sztachety ogrodowe
• IMPREGNACJA
• Schody młynarskie

32-551 Jankowice k. Zatora ul. Wadowicka 86, 
tel. 33 841 25 59

www.sowosz.pl,   e-mail: zamowienia@sowosz.pl
36

35/d/11

Ośrodek Szkolenia Kierowców

„KLAKSON”
Zaprasza na kursy prawa jazdy

11, 25 września 
9 października – godz. 17.00

41/d/11

MAN z przyczepą taki jak 
na egzaminie

kat. AM, A, B, C, D, DE, CE 

Biuro: Jaworzno ul. Farna 2a 
czynne: pon. – pt. 10.00 – 17.00
tel. 32 616 33 55, 509 721 745

www.klakson.com.pl

14/i/14

13/i/14

36/d/11

BEK-POL 
wywóz nieczystości ciekłych 

pojemność 11 m3

tel. 663 23 90 42, 693 791 793

Przegrywanie kaset VHS na płyty DVD
Wystarczy, że skontaktujesz się 
z nami – jesteśmy dostępni pod 
numerem +(48) 32 751 91 30, 
(pon-pt, 8:00 – 16:00) 
lub +48 733 180 333 
info: biuro@ct.jaworzno.pl

Cena przegrania 
VHS na DVD – 40 zł, 
VHS do pliku mp4 – 50 zł 
(do odtwarzania na każdym urządzeniu)
Płyt winylowych – 20,00 zł
Kaset magnetofonowych 
– 15,00/20,00 zł ogłoszenie własne

ogłoszenie własne

TO MIEJSCE CZEKA NA TWOJĄ 
REKLAMĘ

DZWOŃ 32 751 91 30

PRO-FAST – serwis AGD
Gwarancja. Dojazd do klienta. 

Pełny serwis sprzętu AGD.

Pralki        Zmywarki        Piekarniki 

Tel. 791-196-317

5/i/23

eprasa.pl 48fa59e8bd
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ZDROWIA i URODY

DIETETYK

1/i/20

CENTRUM DIETETYCZNE AKTIV-DIET
DIETETYK BOGUSŁAWA ZAGÓRSKA

U nas stracisz od 4-15 kg w pierwszym miesiącu!!!
NAJTAŃSZA OPIEKA MIESIĘCZNA W MIEŚCIE!!!

UL. SIENKIEWICZA 12 (KOCIA), TEL.694-462-868

INNE

DIABETOLOGIA, ENDOKRYNOLOGIA 
prof. dr hab. n. med. Krzysztof Łabuzek

STOMATOLOGIA, PROTETYKA, 
IMPLANTOLOGIA

dr n. med. Justyna Witalińska-Łabuzek
REJESTRACJE: 32 700 38 87    drlabuzek.pl

CHIRURGIA OGÓLNA I NACZYNIOWA 
dr n. med. Andrzej Lekstan 

REJESTRACJA: 32 758 17 39    lekstan.pl

JAWORZNO UL. KRAKUSA 1

211

212

25/I/13

NEURO-PLUS Jaworzno ul. Katowicka 19D

lel. med. Alicja Zgrzebnicka specjalista neurolog, kinesiotaping
GABINET NEUROLOGICZNY AKUPUNKTURA,

ZIOŁA, TERAPIA PIJAWKOWA
czynne: pn, wt, czw, pt od 17.00 do 19.00, śr od 10.00 do 12.00

Rejestracja tel. 601 539 412, 32 752 93 98 www.neurolog-jaworzno.pl

NEUROLOG

Dr Andrzej Maj specjalista chirurg
Leczenie żylaków, owrzodzeń, obrzęków i niedokrwienia 

kończyn. Drobne zabiegi chirurgiczne. ul. Krucza 5, 
os. Podłęże (między Leśną a Towarową). Pt. 15.00 – 17.00. 

Rejestracja telefoniczna tel. 608 651 102, 694 061 650 

Gabinet już czynny i możliwe teleporady
54/d/11

CHIRURDZY

49/d/11

KOADENT    GABINET STOMATOLOGICZNY 
lek. stom. Anna Partyka-Ziętek     Jaworzno ul. Grunwaldzka 30 

poniedziałek, piątek 14.00 – 20.00, czwartek 9.00 – 14.00
– stomatologia zachowawcza  – protetyka
– chirurgia stomatologiczna

rejestracja telefoniczna 600 498 669

STOMATOLODZY

Pracownia protetyki dentystycznej 
Grzegorz Koczur

43-600 Jaworzno, ul. Skotnica 28, kom. 0 604 897 883
Wykonuje: protezy szkieletowe, protezy akrylowe, korony

i mosty tradycyjne oraz ceramiczne. Naprawy protez. 

47/d/11

1842/d/10

Praktyka dentystyczna dr n. med. Tatiana Jamróz-Szłapa
Świadczymy profesjonalne i bezbolesne usługi w zakresie: stomatologii 

zachowawczej, protetyki, endodoncji, chirurgii szczękowo-twarzowej 
(ekstrakcje zębów zatrzymanych, podcinanie wędzidełka, pobieranie 
wycinków histopatologicznych itp.), implanty, medycyna estetyczna. 

Tel.  609 956 057. Jaworzno, ul. Spacerowa 1

1/i/17

Gabinet stomatologiczny IWONA BYSTRY-SMAGA
CHIRURG STOMATOLOG

Jaworzno ul. Zegadłowicza 45 (Pszczelnik)
Leczenie, protetyka, chirurgia, implanty. 

Rejestracja telefoniczna 32 753-16-16
pon-wt od 13.00 do 19.00, środa od 8.30 do 13.00

MCI Fundacji ul.11 Listopada 4c
fb Mój czas dla seniora im Wandy i Józefa
https://www.facebook.com/renata.talarczyk
KRS 0000488618
PKO BP 28 1020 2528 0000 0302 0373 7400
Tel. 608 107 327
https://www.facebook.com/Mojczasdlaseniora.imWandyiJozefa/.
e-mail:fundacjamojczas@op.pl

Liczba pijanych kierow-
ców na jaworznickich 

drogach jest niepokojąca 
– przyznają jaworznic-
cy funkcjonariusze, któ-
rzy przez długi weekend 
zatrzymali zarówno kie-
rowców osobówek, rowe-
rów, a nawet hulajnóg. 
Rekordzista miał 3 promile 
we krwi.

Funkcjonariusze z Ko-
mendy Miejskiej Policji 
w Jaworznie kontrolowali 
przez miniony długi week-
end drogi w naszym mie-
ście, co zaowocowało za-
trzymaniem 10 kierujących 
będących pod wpływem al-
koholu.

Od piątku 11 sierp-
nia do czwartku 17 sierp-
nia zatrzymano 4 nietrzeź-
wych kierowców samocho-
dów osobowych, 5 rowerzy-
stów oraz 1 kierującego hu-
lajnogą.

Z jednej strony wyda-
wać by się mogło, że nie 
jest to liczba zatrważająca, 
gdyż policjanci z Wydziału 
Ruchu Drogowego przeba-
dali łącznie ponad 1500 kie-
rujących, jednakowoż każda 
osoba prowadząca po spoży-
ciu, w szczególności samo-
chód, to ogromne zagroże-
nie dla bezpieczeństwa in-
nych uczestników ruchu.

Wśród zatrzymanych 
kierowców, rekordzistą był 

Liczba nietrzeźwych kierowców 
martwi jaworznicką policję

40-letni mieszkaniec Ja-
worzna, który miał ponad 1,5 
promila w organizmie i do-
datkowo był sprawcą kolizji. 
Natomiast niechlubnym re-
kordzistą wśród wszystkich 
kierujących był 54-letni ja-
worznicki rowerzysta, który 
miał ponad 3 promile.

Ponadto zatrzymano 
12 dowodów rejestracyj-

nych, nałożono 122 man-
daty karne i skierowa-
no 13 wniosków o ukara-
nie do sądu. 4 kierowców 
straciło prawo jazdy. Za-
trzymano także 1 kierują-
cego bez uprawnień oraz 1 
kierującego mimo zakazu 
sądowego.

Przypominamy, że kie-
rowanie pojazdem w stanie 
nietrzeźwości jest przestęp-
stwem. Zgodnie z Kodek-
sem karnym za kierowanie 
w stanie nietrzeźwości gro-
zi kara 10 lat zakazu pro-
wadzenia pojazdów oraz 
pozbawienie wolności na-
wet na 2 lata, oraz wysoka 
kara finansowa. Przypomi-
namy także, że osoba, któ-
ra prowadzi na drodze pu-
blicznej, w strefie zamiesz-
kania lub w strefie ruchu 
inny pojazd niż mecha-
niczny w stanie nietrzeź-
wości podlega karze aresz-
tu albo grzywny nie niższej 
niż 2500 złotych.

Michał Kirker eprasa.pl 48fa59e8bd
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Oczywista Nieoczywistość – Struga

Witaj, Przyszły Studencie!

Rozważasz studia na kierunku Pielęgniarskim? 
Wybierz studia w Jaworznie!

Płynęła sobie kiedyś niewielka 
rzeczka. Swój początek brała w re-

jonie Góry Piasku, a ujście znajdowała 
w Kozim Brodzie, który to znowuż 
wpadał całkiem niedaleko do Białej 
Przemszy. Rzeczka ta dość mocno 
wpisała się w lokalny krajobraz, 
stanowiąc w dolnym sw ym bie-
gu umowną granicę między starą 
Szczakową (wsią), a Długoszynem. 
Dziś pozostało po niej wspomnienie, 
kilka kresek na starych mapach oraz 
zaledwie parę fotografii.

Byłą to rzeczka o nazwie Struga. Na-
zwa dość osobliwa, bo przecież wyraz 
„struga” jako taki oznacza po prostu ciek 
wodny czy strumień. To tak jakby stru-
mień właśnie nazwać „Strumieniem”, 
a drzewo „Drzewem”. Trochę to przy-
pomina sytuację z naszym księżycem; 
samo słowo „księżyc” oznacza przecież 
naturalnego satelitę danej planety, 
w naszym przypadku określenie owego 
ciała jest wszak jednocześnie jego na-
zwą własną. Jednak wracając do Stru-
gi. Dziś pozostał po niej jedynie rów 
melioracyjny. Z dzieciństwa pamiętam 
jednak, że po większych opadach pły-
nął niewielką niecką strumień, miejsca-
mi tworząc w swej okolicy wodne oczka. 
Cały zresztą teren wzdłuż Chropaczówki 
był i, co do zasady, jest nadal podmo-

kły. Dawniej okoliczni obszar ten zwali 
Siekiernikiem. Z opowiadań dziadków 
pamiętam, że kilka dekad wcześniej 
owa struga była całkiem sporą rzeczką; 
może niezbyt szeroką, ale dość głębo-
ką. Z dzieciństwa pamiętam też, jak cza-
sem, po lekcjach, kapaliśmy się w tym,  
co ze Strugi pozostało, pamiętam czy-
stą wodę i mnóstwo jaszczurek. Dawniej 
wszak, podobnie jak i w Kozim Brodzie, 
w stróżce tej pojono trzódkę, przypro-
wadzaną zazwyczaj od strony Długo-
szyna. Od strony Szczakowej bydło po-
jono raczej w Kozim Brodzie. Dziś tak na-
prawdę coraz mniej osób pamięta o tej 

rzeczce, która przecinała okolicę z połu-
dnia na północ. Jeszcze nie tak dawno 
zresztą, w okolicy dawnego strumienia 
znajdowało się dzikie wysypisko śmie-
ci, a strumień, jeśli się pojawiał, stano-
wił jedynie dolną granicę śmietnika. 
W latach osiemdziesiątych równie bli-
sko budowano bardzo blisko kościół. 
Teren rozgrzebano, wybierając piach. 
W związku z eksploatacją górniczą na-
tomiast, poziom wody opadł na tyle, 
że cieku już nie ma, a w rowie meliora-
cyjnym woda gromadzi się zaś  po więk-
szych jedynie deszczach. Nie da się jed-
nak ukryć, że rowy te są w tamtej oko-

licy konieczne, gdyż rejon ten jest nadal 
mocno podmokły; nie na tyle by prze-
trwała tam rzeka, ale na tyle, by podto-
pić okolicę. Okolica zresztą budzi różne 
skojarzenia; bliżej Niedzielisk znajdował 
się niegdyś cmentarz choleryczny, jeź-
dził tutaj także dawniej pociąg zwany 
powszechnie „Teksasem”. Po linii kole-
jowej pozostał jedynie nasyp i resztki 
wiaduktu. Ale owa struga, czy może 
„Struga” oznacza także pewien przy-
siółek. Otóż po obydwu stronach tegoż 
nasypu stoi do dziś kilkanaście domów. 

Nadal mieszkają tam ludzie. Trudno 
powiedzieć, czy bliżej im do Góry Pia-
sku, do Długoszyna, czy do Niedzie-
lisk. Ksiądz po kolędzie przychodzi bo-
daj ze Szczakowej, jednak mieszkańcy 
przysiółka do kościoła chodzą zazwy-
czaj na Długoszyn. Także z Długoszy-
na urządzano dawniej coś w rodzaju 
„procesji”, w ramach której modlono 
się za pochowanych na wspomnianym 
cmentarzu. Struga oznacza dziś więc 
także ową niewielką osadę, której fun-
damentem był niegdyś owa niewielka 

rzeczka. Struga to też nazwa ulicy bie-
gnącej w tamtym kierunku z Długo-
szyna właśnie, ulicy stanowiącej także 
oś owego przysiółka. Pamiętam swo-
je zaskoczenie, jak zobaczyłem kiedyś 
na mapie, że owa ulica była podpisana 
jako „ul. Andrzeja Struga”. Był w historii 
polskiej literatury ktoś taki rzecz jasna, 
wydaje się wszakże, że celowo starano 
się zastąpić prawdziwą „Strugę” nazwi-
skiem człowieka, który z okolicą nie miał 
zresztą nic wspólnego. Zbieżność fone-
tyczna wszak nie do zakwestionowania. 
To trochę tak, jak z ulicą Żukową w By-
czynie; kiedyś chodziło o sowieckiego 
dygnitarza, dziś pod nazwą tą kryje się 
owad. Jedynie odmiana owej nazwy na-
nosi sama w sobie logiczne różnice. Dla 
okolicznych wszakże „Struga” to po pro-
stu struga. Po prostu. I chociaż po owym 
trwałym niegdyś elemencie krajobra-
zu nie ma już niemal śladu, to jednak 
nazwa miejscowa przetrwała i pewnie 
obroni się sama w sobie. Pytanie tylko, 
czy za nią swą nieśmiertelność zacho-
wa nadal ta niewielka rzeczka widmo, 
czy unieśmiertelni ona jednak suma 
summarum człowieka, który zapew-
ne tylko przez fonetyczną zbieżność 
stał się patronem tej cichej, ukrytej 
pośród sosnowego lasku ulicy i równie 
cichego zakątka.                Jarosław Sawiak

Struga na pierwszej austriackiej mapie wojskowej z początku XIX wieku 
(mapire.eu)

Potok Struga w latach 60. XX wieku. Na zdjęciu pan J. Jakus, wieloletni 
dyrektor SP 12 w Długoszynie (ze zbiorów rodziny Jakus)

Jesteś osobą empatyczną, 
opiekuńczą, otwartą 
na potrzeby innych 
ludzi, a jednocześnie 
pełną pasji i marzącą 
o zawodzie w którym 
mógłbyś stale się 
rozwijać?

Myślę, że pielęgniarstwo 
jest dla Ciebie!

W ostatnich latach pie-
lęgniarstwo przeszło wiele 
przemian wizerunkowych, 
edukacyjnych czy tych zwią-
zanych z finansowaniem za-
wodów medycznych. Za-
wód ten, zaczął budzić co-
raz większy szacunek wśród 
społeczeństwa.

Już od 15 lipca 2011 roku 
praca pielęgniarki i pielę-
gniarza jest samodzielnym 
zawodem medycznym, 
co otworzyło ogrom możli-
wości rozwoju zawodowego 
na tej ścieżce.

Co tak naprawdę daje 
Ci wybór studiów 
pielęgniarskich?

W związku z ciągle utrzy-
mującym się brakiem wystar-
czającej liczby pielęgniarek 
i pielęgniarzy na rynku pra-
cy, kierunek ten gwarantuje 
zatrudnienie właściwie za-
raz po zakończeniu studiów. 
Pielęgniarstwo to zdecydo-
wanie kierunek przyszłości. 
Wraz z rozwojem medycyny 
ilość miejsc pracy dla pielę-

gniarek i pielęgniarzy sta-
le rośnie, co wzbudza duże 
poczucie bezpieczeństwa 
zawodowego i stabilności 
finansowej.

Praca w tym zawodzie 
to nie tylko zatrudnienie 
w przychodni czy szpitalach. 
Możesz pracować w różnych 
miejscach z różnymi ludźmi 
i pacjentami. Pracę można 
znaleźć w prywatnych kli-
nikach, gabinetach medycy-
ny estetycznej, w szkołach, 
żłobkach, w uczelniach czy 
hospicjach.

Ukończenie studiów daje 
możliwość podjęcia pracy 
w wielu krajach Unii Eu-
ropejskiej oraz nawiązania 
współpracy międzynarodo-
wej z jednostkami medycz-
nymi.

Zawód ten daje ogrom-
ną satysfakcję, w końcu nic 
tak nie cieszy pielęgniarki 
i pielęgniarza jak zadowo-
lony i wdzięczny z opieki 
pacjent. To właśnie My pie-
lęgniarki i pielęgniarze naj-
częściej jesteśmy przy pa-
cjencie w najtrudniejszych 
dla niego chwilach w życiu. 
Mamy realny wpływ na jego 
powrót do zdrowia. Jeste-
śmy dla nich dużym wspar-
ciem i opoką.

Może masz obawy, 
czy sobie poradzisz 

wybierając ten kierunek 
studiów?

Strach przed nie znanym 
to naturalna sprawa, ale jak 
nie spróbujesz to się nie 
przekonasz! Pielęgniarstwo 

w ostatnich latach stało się 
atrakcyjnym kierunkiem 
wybieranym nie tylko przez 
młodych maturzystów, ale 
także dojrzałych pewnych 
siebie dorosłych ludzi. 
Ta różnorodność daje nam 
duże możliwości, pokazuje 
różne poglądy na świat i po-
zwala nam uczyć się wza-
jemnego szacunku do sie-
bie.

Co w tym zawodzie jest 
kluczowe? Już na początku 
studiów nauczymy Cię tech-
nik profesjonalnej opieki 
medycznej nad pacjentem, 
porozmawiamy o Twoich 
obawach, przygotujemy 
Cię teoretycznie i praktycz-
nie na poznanie tego za-
wodu od podszewki. Dzię-
ki praktykom zawodowym 

w różnych placówkach me-
dycznych nauczysz się opie-
kować pacjentem z rożnymi 
jednostkami chorobowymi. 
Ułatwi to i pozwoli w póź-
niejszym czasie wybrać in-
teresującą Cię ścieżkę roz-
woju zawodowego. Pielę-
gniarstwo to nieustannie 
rozwijająca się dyscyplina 
naukowa. Wymaga ciągłe-
go podnoszenia kwalifikacji 

zawodowych w ramach re-
alizowanych kursów i spe-
cjalizacji.

Mam nadzieję, że ułatwi-
łam Ci wybór i już za niedłu-
go spotkamy się na koryta-
rzu Akademii Śląskiej.

Powodzenia!
mgr Paulina Kołodziej 

– Wykładowca Pielęgniarstwa 
na Wydziale Nauk Medycznych

im. prof. Zbigniewa Religi 

eprasa.pl 48fa59e8bd
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TABELE

IV liga 2023/24, grupa: śląska I
1. Unia Dąbrowa Górnicza 3 9 8-1
2. Drama Zbrosławice 3 9 8-4
3. Victoria Częstochowa 3 9 4-1
4. Zagłębie II Sosnowiec 3 6 8-3
5. MKS Myszków 3 6 15-3
6. Szombierki Bytom 3 5 4-3
7. Sparta Katowice 3 4 2-3
8. Szczakowianka Jaworzno 3 3 3-3
9. Podlesianka Katowice 3 3 1-1
10. Przemsza Siewierz 3 3 5-5
11. Rozwój Katowice 3 3 2-7
12. Piast II Gliwice 3 2 3-4
13. Ruch Radzionków 3 1 2-4
14. Znicz Kłobuck 3 1 1-8
15. Unia Rędziny 3 1 3-6
16. Orzeł Miedary 3 0 1-14

Kolejka 3. – 19-20 sierpnia
Szczakowianka 0-0 Podlesianka Katowice
Drama Zbrosławice 3-2 Piast II Gliwice
Victoria Częstochowa 1-0 Unia Rędziny
Znicz Kłobuck 0-0 Ruch Radzionków
Zagłębie II Sosnowiec 5-0 Rozwój Katowice
Orzeł Miedary 0-8 MKS Myszków
Sparta Katowice 0-2 Unia Dąbrowa Górnicza
Szombierki Bytom 3-2 Przemsza Siewierz

Kolejka 4. – 26-27 sierpnia
Podlesianka K-ce – Przemsza Siewierz 26.08, 17:00
Unia Dąbrowa G. – Szombierki Bytom 26.08, 14:00
MKS Myszków – Sparta Katowice 26.08, 17:00
Rozwój Katowice – Orzeł Miedary 26.08, 11:00
Ruch Radzionków – Zagłębie II Sosnowiec 26.08, 17:00
Unia Rędziny – Znicz Kłobuck 26.08, 17:00
Piast II Gliwice – Victoria Częstochowa 26.08, 11:00
Szczakowianka – Drama Zbrosławice 26.08, 17:00

Klasa okręgowa 2023/24, grupa: Wadowice
1. Brzezina Osiek 2 6 6-2
2. Żuraw Krzeszów 2 6 5-1
3. Victoria 1918 Jaworzno 2 6 4-1
4. LKS Gorzów 2 6 3-1
5. Górnik Brzeszcze 2 3 7-2
6. Babia Góra Sucha B. 2 3 3-3
7. Naroże Juszczyn 2 3 1-2
8. Halniak Targanice 2 3 8-5
9. Nadwiślanin Gromiec 2 3 5-4
10. Olimpia Chocznia 2 3 8-4
11. Polonia Luszowice 2 3 5-10
12. Zgoda Byczyna 2 1 3-4
13. Strażak Rajsko 2 1 0-0
14. Zgoda Malec 2 0 5-9
15. Hejnał Kęty 2 0 5-12
16. LKS Bobrek 2 0 3-10

Kolejka 2. – 19-20 sierpnia
Górnik Brzeszcze 1-2 Babia Góra Sucha B.
Hejnał Kęty 1-4 Brzezina Osiek
LKS Gorzów 1-0 Halniak Targanice
Strażak Rajsko 2-2 Zgoda Byczyna
Naroże Juszczyn 0-2 Victoria 1918 Jaworzno
LKS Bobrek 3-8 Olimpia Chocznia
Nadwiślanin Gromiec 1-3 Żuraw Krzeszów
Polonia Luszowice 5-4 Zgoda Malec

Kolejka 3. – 26-27 sierpnia
Zgoda Malec – Górnik Brzeszcze 27.08, 17:00
Żuraw Krzeszów – Polonia Luszowice 26.08, 17:00
Olimpia Chocznia – Nadwiślanin Gromiec 27.08, 17:00
Victoria 1918 Jaworzno – LKS Bobrek 26.08, 17:00
Zgoda Byczyna – Naroże Juszczyn 26.08, 18:00
Halniak Targanice – Strażak Rajsko 27.08, 17:00
Brzezina Osiek – LKS Gorzów 26.08, 12:00
Babia Góra Sucha B. – Hejnał Kęty 26.08, 17:00

Klasa A 2023/2024, grupa: Chrzanów
1. Zagórzanka Zagórze 1 3 7-1
2. Fablok Chrzanów 1 3 3-1
3. UKS Regulice 1 3 3-2
4. Tęcza Tenczynek 1 3 1-0
5. Ciężkowianka Jaworzno 1 3 2-1
6. Wisła Jankowice 1 1 2-2
7. Zryw Brodła 1 1 0-0
8. LKS Żarki 1 1 1-1
9. Korona Mętków 1 1 0-0
10. Ruch Młoszowa 1 0 2-3
11. Błyskawica Myślachowice 1 0 0-0
12. MZKS Alwernia 1 0 1-2
13. Wolanka Wola Filipowska 1 0 1-3
14. Górnik Siersza (Trzebinia) 1 0 1-7

Kolejka 1. – 19-20 sierpnia
Ruch Młoszowa 2-3 Tęcza Tenczynek
Zagórzanka Zagórze 7-1 Górnik Siersza
Ciężkowianka Jaworzno 2-1 MZKS Alwernia
LKS Żarki 1-1 Korona Mętków
Fablok Chrzanów 3-1 Wolanka Wola Filipowska
Błyskawica Myślachowice 2-3 UKS Regulice
Wisła Jankowice 2-2 Zryw Brodła 19 sierpnia, 17:00

Kolejka 2. – 26-27 sierpnia
Tęcza Tenczynek – Zryw Brodła 27.08, 17:30
UKS Regulice  – Wisła Jankowice 27.08, 17:00
Wolanka Wola Filipowska – Błyskawica 
Myślachowice 26.08, 17:00
Korona Mętków – Fablok Chrzanów 26.08, 17:00
MZKS Alwernia – LKS Żarki 26.08, 17:00
Górnik Siersza – Ciężkowianka 26.08, 17:00
Ruch Młoszowa – Zagórzanka Zagórze 26 .08, 
17:00

Liga okręgowa ruszyła we wto-
rek 15 sierpnia. W ten świą-

teczny dzień jaworznickie drużyny 
gościły przeciwników na swoich 
boiskach. Victoria 1918 Jaworzno 
starła się z LKS Rajsko.

Wzmocniona drużyna prowadzo-
na przez trenera Roberta Moskala
stawia na sezon 2023/24 najwyż-
sze cele. W inauguracyjnym me-
czu okręgówki na bramkę gospo-
darzy nie trzeba było długo czekać. 
Już w 8. minucie po dośrodkowa-
niu z rzutu rożnego, bramkarz przy-
jezdnych piąstkował piłkę, a ta chwi-
lę potem dostała się pod nogi Ma-
riusza Suwaja. Niepilnowany kapi-
tan jaworznickiego zespołu uderzył 
z dystansu, nie dając najmniejszych 
szans na obronę. Goście stworzy-
li kilka dogodnych sytuacji, ale 
na przerwę schodzili ze stratą jed-
nej bramki.

Druga połowa to otwarta gra 
po obu stronach boiska. Kolejny stały 
fragment gry przyniósł podwyższe-
nie prowadzenia dla biało-zielonych. 
Szybko rozegrany wolny musiał być 
powtórzony i rozegrany na gwizdek 
sędziego. Przyszło wiec strzelać, 
omijając po drodze mur postawiony 
przez gości. Tym razem w 60. minu-
cie na listę strzelców wpisał się Mi-
chał Kowalik. Victoria nie uniknę-
ła błędów, a jeden z nich kosztował 
drużynę utratę bramki. Zawodnik 
gości zbyt blisko podszedł do bram-
ki, próbując zaskoczyć golkipera 
gospodarzy. Patryk Formas na raty, 
ale skutecznie atakował, zdobywa-
jąc bramkę w 63. minucie spotka-
nia. Do ostatniego gwizdka już nic 
się nie zmieniło i pierwsze 3 punkty 
wylądowały na koncie Victorii 1918 
Jaworzno.

W drugim meczu otwarcia run-
dy jesiennej Zgoda Byczyna zmie-
rzyła się z LKS Gorzów. Niestety, dla 

Zarząd LKS Ciężkowianka Ja-
worzno serdecznie zaprasza 
w ramach Akcji Lato na za-

kończenie wakacji na fajną zabawę 
dla dzieci i młodzieży w niedzie-
lę 27 sierpnia 2023 roku w godzi-
nach 11.00 do 14.00. Po raz pierw-
szy do Jaworzna w ramach „Talen-
tiady” Śląskiego Związku Piłki Noż-
nej na obiekt w Ciężkowicach zawi-
ta Piłkarskie Miasteczko.

Oprócz rywalizacji turniejowej dla 
zawodników z rocznika 2015 i młod-
szych, nie zabraknie innych atrakcji 

dla młodszych dzieci. Będzie można 
sprawdzić swoje umiejętności w dry-
blingu, biegu po torze w kształcie bły-
skawicy i strzelaniu do bramki. Zosta-
nie przeprowadzony turniej o miano 
„Króla Boiska”. Uczestnicy otrzyma-
ją upominki. Będzie można rywalizo-
wać na dmuchanym boisku, przewi-
dziana jest atrakcyjna strefa animacji,  
gdzie dzieci będą malowały, rysowały, 
naklejały zmywane tatuaże, układały 
wielkie klocki i puszczały bańki. Tego 
dnia wszyscy będą zwycięzcami. 

IW

Szczakowianka Jaworzno 
w IV lidze sezonu 2023/24 
rozegrała już trzy mecze. 
W dwóch ostatnich 
kolejkach zespół zdobył 
dwa punkty za remisowe 
starcia z rezerwami Piasta 
Gliwice oraz Podlesianką 
Katowice.

W przypadku drużyny, któ-
ra miała zakusy na awans w po-
przednim sezonie, można by się 
spodziewać, że drużyna będzie 
kompletować punkty za występy 
w lidze. Tymczasem kolejne zda-
rzenia ukazały inny scenariusz. 
Szczakowianka w trzech kolej-
nych meczach straciła punkty, 
a dokładniej sześć, i obecnie zaj-
muje środek tabeli czwartoligo-

Szczakowianka Jaworzno – remisowe potyczki
wej. Wyjazdowe starcie z rezer-
wami Piasta Gliwice odbyło się 
15 sierpnia. W meczu kibice zo-
baczyli dwie bramki, po jednej 
z każdej strony boiska. Autorem 
gola dla drużyny ze Szczakowej 
został Paweł Szołtys. Bramek nie 
zobaczyli natomiast kibice, któ-
rzy przybyli na sobotnie spotka-
nie Szczakowianki z Podlesianką 
Katowice. Po dziewięćdziesięciu 
minutach drużyny musiały po-
dzielić się punktami.

Kolejny ważny sprawdzian 
drużyny prowadzonej przez Paw-
ła Cygnara już w najbliższą so-
botę 26 sierpnia. Przed własny-
mi kibicami na boisku w Szcza-
kowej piłkarze zmierzą się z Dra-
mą Zbrosławice. Początek meczu 
o godzinie 17:00.

GKS Piast II Gliwice – JSP 
Szczakowianka Jaworzno 1:1
JSP Szczakowianka Jaworzno 
– Podlesianka Katowice 0:0

jargal

Okręgówkę czas zacząć

drużyny z Byczyny nie było to uda-
ne spotkanie, a po dziewięćdziesię-
ciu minutach przegrana 1:2 stała się 
faktem. Kolejne mecze już w najbliż-
szy weekend.
Victoria 1918 Jaworzno 
– LKS Rajsko 2:1
LKS Zgoda Byczyna 
– LKS Gorzów 1:2

W drugą kolejkę klasy okręgowej 
dwie jaworznickie drużyny stoczyły 
swoje mecze wyjazdowe w sobotę 
19 sierpnia. Victoria 1918 Jaworzno 
starła się z drużyną Naroże Juszczyn, 
natomiast Zgoda Byczyna wystąpiła 
na boisku LKS Rajsko.

Po drugiej kolejce drużyna pro-
wadzona przez Roberta Moskala 
zgromadziła komplet punktów. Vic-
toria po bramkach Michała Kowali-
ka zwyciężyła w Juszczynie. Bramki 
padły w 32. minucie oraz w czasie 
doliczonym.

LKS Zgoda Byczyna po drugiej 
kolejce okręgówki na swoim kon-
cie zdobyła jeden punkt za remis 
z LKS Rajsko. Bramki dla jaworznic-
kiej drużyny strzelali: Oskar Oraw-
ski oraz Wiktor Weber. Zespół nie 
ustrzegł się błędów i stracił dwie 
bramki, tym samym remisując 2:2.
Naroże Juszczyn – Victoria 1918 
Jaworzno 0:2
LKS Rajsko – LKS Zgoda Byczyna 2:2

jargal eprasa.pl 48fa59e8bd
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Miasto Jaworzno
Aktualności

   od 1900 roku istnieje stowarzyszenie „Przyjaźń Jaworznicka”

OGŁOSZENIE

J
akiś czas temu – około połowy lipca – 

światło dzienne ujrzało arcyciekawe 

wydawnictwo, a to za sprawą 

Barbary Sikory, jaworznianki z dziada 

pradziada, emerytowanej bibliotekarki, 

nieemerytowanej dziennikarki i, o czym 

wszyscy wiedzą, radnej. Osoba to miła 

i otwarta. Rzecz cała jest o jej ostatnio 

wydanej książce pt. „Stareńkie książki”. Jak 

nietrudno się domyślić, jest to opowieść 

o książkach, tych dawnych, w domowych 

bibliotekach jaworznian.

Ela Bigas: Skąd wziął się tak ciekawy za-

mysł, z pewnością nie szło o naigrywa-

nie się z dawnych tekstów i ówczesnej 

wiedzy?

Barbara Sikora: A wie pani, że pomysł był 
akurat z miejskiej gazety. Sprzed 32 lat. Reda-
gowałam takie czasopismo „Jaworzno” w zeszy-
tach, któremu wszczepiłam ambicję, by znajdo-
wały się w nim nie tylko urzędowe obwieszcze-
nia, ale też reportaże, a nawet teksty intelek-
tualne. W tym właśnie „Jaworznie” ogłosiłam 
dalekosiężny program zbierania wiadomości, 
dokumentów, eksponatów, które by dotyczyły 
naszego miasta sprzed roku 1901. Zaintereso-
waliśmy się także najstarszymi książkami w na-
szych domach. Czytelnicy biblioteki, członkowie 
Towarzystwa Czytelniczego takie stare książ-
ki przynosili. Napisałam kilkanaście artykułów 
w o nich.

Pani książkę wydało sosnowieckie Wy-

dawnictwo Naukowe. To sprawa bardzo 

poważna, jak przekonała Pani owo wy-

dawnictwo? 

Nie trzeba było przekonywać. Były to tek-
sty już nagrodzone w konkursie dziennikarskim 
„Silesia Press”, przewodniczącym jury był 2009 
roku znakomity redaktor „Polityki” Jan Dziadul. 
Mówił, że otrzymuję ją za to, co robię z pasją, 
oraz (to mnie zaszczyciło najbardziej) za war-
tość patriotyczną moich tekstów. Powiedział:
Ujawniając dziewiętnastowieczne książki zna-

lezione w różnych zakamarkach, śledzi historię 

książki między innymi przez historię rodzin i ma-

łej ojczyzny.

Przekazałam teksty o książkach redakto-
rowi naukowemu wydawnictwa Progres, tekst 
uzyskał dwie pozytywne recenzje i oto mamy 
książkę. „Stareńkie książki” to przede wszyst-
kim zbiór tych artykułów.

Co z politycznych dziewiętnastowiecz-

nych mądrości zawartych w tych książ-

kach szczególnie Panią zaciekawiło? 

W wieku XIX Polska nie istniała i największą 
mądrością było utrzymanie polskości. Należa-
ło o wartości walczyć także słowem. A że była 
cenzura, to za słowo prawdy i słowo w obronie 
wolności płaciło się wysoką cenę. Jeden z wy-
kładów dr Zbigniew Satkowski zatytułował: 

„Średniówkami walczyć o polskość”. I właśnie 
tego doszukiwałam się w XIX książkach. Jak 
pisać, aby historię Polski, ciągłej walki o jej 
odrodzenie, ocalić od zapomnienia. Przechy-
trzyć cenzurę. Np. „Poradnik, czyli kalendarz 
dla gospodyń na rok 1869”. Czytamy w nim: 
o zimowych kwiatach zwanych Scilla sibirica. 
Sybirską zimą pachniały? O kawiorze, co naj-
ważniejsze, sposobu na kawior najznakomit-
szy udzieliła czytelniczkom akurat prenumera-
torka z Wiatki. To wyjątkowo smakowity adres: 
tutaj przez długie lata Rosjanie zsyłali patriotów 
polskich, aby ich od Ojczyzny oddzieliło dobre 
dwa tysiące wiorst. Ale i o miodzie: miód naj-
znakomitszy jest kowieński, sławny i w kraju 
i za granicą, który bez zepsucia się wytrwać 
może do lat stu i więcej; jednak gdy się pokażą 
na wierzchu szumowiny, póty je zbierać, póki 
syta nie przestanie szumowin wydawać. Wyglą-

da na to, że czytelniczki znad Wisły już dawno 
się w tych słowach dosłuchały ech poezji Mic-
kiewicza. Nasz naród jak lawa. Sto lat nie wy-
ziębi. Plwajmy na tę skorupę, z wierzchu plu-
gawą, likwidujmy szumowiny. Jeszcze większe 
pożytki spontaniczne miewamy z Witwickiego. 
Zanucimy sobie śliczną chopinowską pieśń „Ży-
czenie”: Gdybym ja była słoneczkiem na niebie, 
Nie świeciłabym jak tylko dla ciebie – i ani się 
spostrzegliśmy, iż Witwickiego śpiewamy. Jemu 
naprawdę powiodło się, że za młodu się zaprzy-
jaźnił z młodziuśkim Chopinem, i oto wygodna 
ścieżka do nieśmiertelności: na całą planetę po-
słał wielki kompozytor mnóstwo pieśni z jego 
tekścikami. Przyjaźnił się nie tylko z Chopi-
nem, lecz też z Odyńcem i Mochnackim. „Pio-
senki sielskie” przyniosły mu największą popu-
larność. Na „Wieczory pielgrzyma” składają się 
szkice i artykuły o tematyce patriotycznej. Sto 

czterdzieści lat temu ogłoszona u Brockhau-
sa książka nic a nic nie straciła na aktualności. 
Wady Polaków piętnowane tam przez żarliwe-
go Witwickiego w czasach, kiedy niepodległość 
była marzeniem, ani krzty nie zetlały w naszym 
narodzie z biegiem lat. Ani krzty. Codziennie wi-
dzimy na telewizyjnych ekranach, że nie Pol-
ska jest najważniejsza, tylko to, czyje będzie 
na wierzchu: pisowskie czy peowskie. A jesz-
cze wmawiają nam, iż nie widzimy. Żadnego 
wniosku z historii, haniebnej nieraz. Witwicki 
odnosząc się do sytuacji, która doprowadziła 
do rozbiorów Rzeczypospolitej, pisał: Wiadomo, 

niestety! że Polska upadła własną winą. Czytaj-

my jej dzieje. Serce się kraje na ten wewnętrzny 

nierząd, na to domowe szaleństwo i zaślepienie, 

co ją przez tak długi czas do grobu i hańby cią-

gnęły. […] Gdyby nam i dziś Pan Bóg miłosier-

ny ojczyznę wskrzesił i znowu ją postawił wiel-

ką i niepodległą, […] za lat kilkadziesiąt byłby 

w niej na powrót Moskal i Niemiec. Cóż, trafnie 
przewidział. W 1939 granice Polski naruszy-
li i Rosjanie, i Niemcy. Wojna. Literatura XIX 
wieczna jest ponadczasowa. Bo ponad czaso-
we są wartości. Albo weźmy Zachariasiewicza 
autor bardzo popularny dzielnie pisał: My nie 

walczymy przeciw osobom, klasom, ale przeciw 

ich panowaniu, ich wpływom, jeżeli te są zgubne 

dla kraju. Aktualne?

Co Panią zaskoczyło, zadziwiło w lektu-

rze tych stareńkich ksiąg? 

Antysemityzm w modlitewnikach. Otwie-
ramy książkę „Śpiewnik Kościelny i Domowy”, 
wydaną w 1887 roku. Czytamy np. „Gorzkie 
żale”: bije popycha żyd nieposkromiony. „Droga 
krzyżowa”, „Pieśni postne” przeżarte są niena-
wiścią do żydów: katownie żydowskie, złość ży-

dowska, wściekłość żydowska. Antysemityzm 
ujawnia się w tłumaczeniach dziewiętnasto-
wiecznych bardzo boleśnie. Nie ma złych lu-
dzi, jest żyd. Teolodzy epoki sprzed „Tygodnika 
Powszechnego” mówili o żydowskiej zbrodni 
bogobójstwa. Zacytowałam w książce dla po-
równania tłumaczenie ks. Tymoteusza, wiemy, 
że to biskup Józef Zawitkowski. Wydanie pary-
skie z 1978. „Bije popycha tłum nieposkromio-

ny”. Da się.

Skąd wiedza o tych książkach?

Pyta Pani redaktor tak, jakby zapomnia-
ła, że ja byłam bibliotekarką. Musiałam zda-
wać egzaminy z wiedzy o kulturze literackiej, 
z wiedzy o historii książki, z wiedzy o drukar-
niach, wydawcach itp. To mnie interesowało, 
dlatego wybrałam taki zawód. Wbrew woli 
mojej mamy: idź na prawo. Radziła. W biblio-
tece niskie są zarobki. Ale mnie to nie zniechę-
cało. Realizacja własnych zainteresowań jest 
dla mnie wartością. Zresztą widząc tę moją 
nieustępliwość w wyborze profesji – chcę być 
bibliotekarką – z czasem mój wybór zaakcep-
towała. To mama kupiła mi: „Słownik Pracowni-

ków książki polskiej”. Podstawą takich publikacji 
o książkach są wszelkiego rodzaju encyklope-
die. A szczególną przyjemnością było sięgnięcie 
do materiałów z dziewiętnastego wieku, czyli 
prasy i książek z lat, o których pisałam. Wejść 
w realia Kraszewskiego, Witwickiego, Zacharia-
siewicza, Zmorskiego przyglądnąć się ich życiu, 
ich wyborom.

Zaciekawiło mnie to, skąd wiedza, 

że pan Witwicki wymyślił urocze słówko 

„lafirynda”. Czy taką wiedzę czerpie się 

z tajemnych źródeł? 

Nic tu tajemniczego. Witwickiego: „O lafi-
ryndyzmie i lafiryndach” to „Wieczory pielgrzy-
ma” wydane w 1842. Rozmaitości moralne, li-
terackie i polityczne. Znakomite „Skrzydlate 
słowa” Henryka Markiewicza i Andrzeja Roma-
nowskiego cytując Witwickiego przypisują mu 
ten wyraz.

Czy jest jakaś stara niezwykle cenna 

księga, o której wiadomo, że jest w Ja-

worznie, ale nie wiadomo, w czyjej bi-

bliotece? Czy prowadzi Pani poszuki-

wania? 

Nie zdarzyło mi się, aby ktokolwiek poinfor-
mował mnie, że szuka cennej dla niego książki 
i znaleźć nie może. Jeżeli zwracali się do mnie 
czytelnicy z prośbą o znalezienie książki, to uda-
wało mi się ją odnaleźć. Np. pan Wiesław An-
drusikiewicz blisko spokrewniony z organistą,  
przywódcą powstania chochołowskiego, szukał 
na ten temat publikacji. Są w Bibliotece Jagiel-
lońskiej, sporządziłam bibliografię i skserowa-
łam mu wydawnictwa. Natomiast jest jeszcze 
wiele ciekawych książek w jaworznickich do-
mach, ciekawych przez swoją historię. Jak tra-
fiły do naszego miasta? Np. Żywot Pana Jezusa,  
wydanie z 1904 roku. Napisana gotykiem piękna 
książka zostawiona przez Niemca uciekającego 
z Jaworzna. Kim był? Człowiekiem wielkiej wia-
ry? Wziął książkę na wojnę z nadzieją na przeży-
cie, ustrzec go miała, jak talizman przed śmier-
cią. Przeżył?

Gdzie odnajdziemy Pani arcyciekawą 

książkę dostępną wszem i wobec?

W bibliotekach, które mają egzemplarz 
obowiązkowy. Wydawnictwo do nich wysłało. 
A w Jaworznie, to oczywiście biblioteka miej-
ska, przekażę książkę do działu regionaliów 
i do wypożyczalni. Otrzymało ją już muzeum. 
I też w muzeum zainteresowani mogą książkę 
nabyć. W tej sprawie rozmawiałam z dyrektorem 
Przemysławem Dudzikiem. Rozesłałam też eg-
zemplarze do czytelników, dzięki którym ta książ-
ka powstała, a są w niej na fotografiach. Ponadto, 
szanowni mieszkańcy, proszę kontaktować się 
ze mną, wtedy książka trafi szybko do rąk naj-
bardziej zainteresowanych. A przy okazji, mam 
nadzieję, porozmawiamy o dawnym Jaworznie.

Bardzo dziękuję za rozmowę Ela Bigas

Barbara Sikora o książkach dawnych

Barbara Sikora prezentuje „Stareńkie książki” 

Stareńkie książki

eprasa.pl 48fa59e8bd
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Ogłoszenia drobne

PARCELA 
Biuro Nieruchomości

Wiedza i 23-letnie 
doświadczenie

Jaworzno, Królowej Jadwigi 22
www.parcela.jaw.pl

tel. 32 751 91 51

Atrakcyjne warunki 
współpracy

Jaworzno, ul. Grunwaldzka 54A
Profesjonalna obsługa zakresie 

obrotu nieruchomościami, 
scalania i podział gruntów.

Zapraszamy
Renata Rębielak tel. 796 500 086

Kamil Cebula tel. 535 858 520

Jaworzno, ul. Grunwaldzka 54A
Profesjonalna obsługa zakresie 

obrotu nieruchomościami, 
scalania i podział gruntów.

Zapraszamy
Renata Rębielak tel. 796 500 086

Kamil Cebula tel. 535 858 520

Masz wąską działkę? 
Przyjdź! 

Scalimy ją. 
Tel. 535 858 520

27/p/20

P i l n i e  p o s z u k u j e my 
22/d/22

Z KOMORNIKIEM 

32-260-00-33, 516-516-611

Zapraszamy osoby z niepełnosprawnościami, 
szczególnie osoby poruszające się na wózkach inwalidzkich 

na nasze zajęcia z „Aktywnej rehabilitacji”.
Zajęcia odbywają się dwa razy w miesiącu w czwartki w godzinach 

16.00-18.00. Miejsce prowadzenia zajęć – Hala Widowiskowo-Sportowa 
w Jaworznie przy ulicy Grunwaldzkiej 80. Kontakt telefoniczny 

w sprawie terminu prowadzonych zajęć – Marcin tel. 509 556 833

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM 

-

KUPIĘ

WYNAJEM

PRACA
DAM PRACĘ

Brukarzy i pomocników 
do robót drogowych 
z Jaworzna i okolic 

-
-

SZUKAM PRACY 

-

-

-

-

-

-

-
-

-

-

-

-

-

USŁUGI

-

-
-

-

-

-

-

MOTORYZACJA
KUPIĘ

USŁUGI MOTORYZACYJNE

Auto skup 

JARMARK 
SPRZEDAM

KUPIĘ

NAUKA

-

-

INNE

Z OSTATNIEJ CHWILI
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znaczenie raczej pejoratyw
ne, jednak 

m
oim

 zdaniem
 m

a charakter przede 
w

szystkim
 stygm

atyzujący ow
ą pielęgniar-

ską grupę zaw
odow

ą. D
aw

niej w
szak niejed-

nokrotnie pielęgniarki rzeczyw
iście budziły 

pew
ien przestrach, ze w

zględu na zabiegi, 
których dokonyw

ały i w
 których w

spółuczest-
niczyły oraz m

edykam
enty, które pacjen-

tom
 aplikow

ały, a w
szystko to rzadko było 

doznaniam
i przyjem

nym
i. W

 końcu zresztą 
piguła (pigułka) to po prostu tabletka, lek. 
„Pigułam

i” określano w
 grupie rów

ieśniczej 
także dziew

częta, które po prostu podejm
o-

w
ały naukę w

 szkole pielęgniarskiej. I o ta-
kiej szkole w

łaśnie w
 dzisiejszym

 tekście, 
a dokładnie o Liceum

 M
edycznym

 w
 jaw

orz-
nickich N

iedzieliskach. P
aństw

ow
e Liceum

 
M

edyczne rozpoczęło sw
ą działalność w

raz 
z rozpoczęciem

 roku szkolnego 1962
/63. 

O
dpow

iednia uchw
ała podjęta została przez 

P
rezydium

 W
ojew

ódzkiej R
ady N

arodow
ej 

w
 K

rakow
ie i stała się zw

ieńczeniem
 długich 

starań ów
czesnych w

ładz m
iejskich. Potrzeba 

pow
ołania szkoły tego typu była od w

ielu lat 
oczyw

ista. Jaw
orzno rozrastało się, przyby-

w
ało placów

ek zdrow
ia, a na dodatek brako-

w
ało w

 m
ieście szkoły średniej przeznaczonej 

szczególnie dla dziew
cząt.

N
ie sposób chyba w

ym
ienić w

szystkie oso-
by zabiegające o takow

ą, jednak dw
ie akurat 

w
spom

nieć należy, gdyż o ich zaangażow
aniu 

decydow
ał nie tylko obow

iązek, ale i potrzeba 
serca. Tę dw

ójkę stanow
ili: J. Ćw

ik – przew
od-

niczący PM
RN

 i dr A
. Żak – kierow

nik W
ydziału 

Zdrow
ia. Pierw

szy rok działalności rozpoczęto 
zw

yczajow
o z w

ielką pom
pą, z udziałem

 w
ładz 

politycznych i adm
inistracyjnych w

 Szkole Pod-
staw

ow
ej nr 3 w

 N
iedzieliskach, albow

iem
 szkoła 

pielęgniarska w
łasnego lokum

 jeszcze nie posia-
dała. D

o roku szkolnego 1964/65 nauka odbyw
ała 

się w
 pom

ieszczeniach użyczanych przez Szkołę 
Podstaw

ow
ą nr 3 w

 godzinach popołudniow
ych. 

D
opiero w

ów
czas otrzym

ała stary, ciasny i nie-
funkcjonalny obiekt, zupełnie nieprzystosow

any 
do now

ej roli. W
cale nie lepiej było z bazą do za-

jęć praktycznych. Stary jaw
orznicki szpital przy 

ulicy G
runw

aldzkiej nie w
ychodził naprzeciw

 
zapotrzebow

aniu, a to w
łaśnie tam

 odbyw
ały się 

pierw
sze praktyki uczennic. D

ziew
częta zdecydo-

w
anie w

yróżniały się w
śród rów

ieśników
, szcze-

gólnie podczas m
iejskich uroczystości. Jednolite 

m
undurki, białe fartuszki, z czasem

 także czepki. 
Z końcem

 m
aja 1966 roku ruszyły pierw

sze prace 
ziem

ne zw
iązane z budow

ą paw
ilonu, w

 którym
 

m
iały się znaleźć sale w

ykładow
e. Przygotow

ania 
do tej chw

ili trw
ały kilka lat. O

grom
ną determ

i-
nację w

ykazała dyrektorka placów
ki – m

gr D
o-

m
inika O

rdyna, kom
itet rodzicielski i kolejny 

serdeczny przyjaciel szkoły – sekretarz PM
R

N
 

J. G
łow

acz. To dzięki jego staraniom
 zebrana 

przez rodziców
 sum

a pieniędzy znacząco zasilona 
została z Funduszu B

udow
y Szkół i Internatów

. 
Rok później, 4 w

rześnia 1967, paw
ilon z sześcio-

m
a salam

i lekcyjnym
i został oddany do użytku. 

B
ył to ten sam

 rok, w
 którym

 przed w
akacjam

i 
opuściła jaw

orznicki „M
edyk” pierw

sza grupa 
dyplom

ow
anych absolw

entek. W
 latach na-

stępnych baza lokalow
a szkoły system

atycznie 
popraw

iała się. Rem
ontow

i poddano stary bu-
dynek, a m

iasto, po uzyskaniu now
ego obiektu 

szpitalnego na 400 łóżek, m
ogło zaoferow

ać 
uczennicom

 nieporów
nyw

alnie lepsze w
arunki 

praktyk zaw
odow

ych. W
 roku 1985 zm

ieniono 
nazw

ę placów
ki na Zespól Szkół M

edycznych. 

Stało się tak w
 konsekw

encji pow
ołania do życia 

M
edycznego Studium

 Zaw
odow

ego. W
 latach 

1987-1990 w
 skład ZSM

, oprócz liceum
 i studium

,   
w

chodziła jeszcze szkoła zaw
odow

a kształcąca 
w

 zaw
odzie higienistki. Zespół Szkół M

edycz-
nych istniał do czerw

ca 1994 roku. W
 ciągu 33 

lat zdążył w
ykształcić 1955 osób, w

 tym
 kilku 

m
ężczyzn. O

prócz kilku zaledw
ie przedstaw

i-
cieli płci m

ęskiej, na w
ym

ienioną liczbę złożyło 
się: 1784 absolw

entek liceum
, 144 absolw

entki 
studium

 i 27 higienistek. A
bsolw

entki szkoły cie-
szyły się bardzo dużym

 zaufaniem
 społecznym

. 
W

yróżniały się także bardzo dobrą  opinią. Szkoła 
w

ykształciła pokaźne grono oddanych sw
em

u 
zaw

odow
i osób i to nie tylko z terenu Jaw

orzna,  
ale i ościennych m

iast i m
iejscow

ości.
J

A
R

O
S

Ł
A

W
 S

A
W

IA
K

B
rzechw

a nie Tuw
im

!
Popraw

iam
y i bijem

y się w
 pierś za spraw

ą 
pom

yłki, jaka w
ystąpiła w

 zeszłym
 tygodniu.

Pom
yłka dotyczyła autora w

iersza „D
zik jest

dziki”. N
apisaliśm

y, że autorem
 był Tuw

im
,

a w
iadom

o, że napisał go Jan Brzechw
a. Po-

m
yłka w

ynikła z naszej nieznajom
ości poezji, 

a być m
oże z pow

odu letnich upałów
, kiedy

nasze ludzkie procesory są m
ocno przegrzane. 

Tak czy siak, jest nie do przyjęcia. D
ziękujem

y 
za liczne telefony. Te grzeczne i te m

niej grzecz-
ne. To one uśw

iadam
iają m

am
, że m

ieszkańcy 
gazetę dokładnie czytają. Za telefony dziękuje-
m

y i obiecujem
y popraw

ę.

Tajny i tajem
niczy

Postaw
iony tydzień tem

u czarny nam
iot na polu 

po w
yciętym

 lesie, gdzie m
a pow

stać fabryka Ize-
ry, nie uszedł uw

adze m
ieszkańcom

. Czarny na-
m

iot i stojące w
okół niego sam

ochody w
zbudziły 

sensację w
śród m

ieszkańców
 m

iasta. Kto w
 nim

 
był? Po co? Jakie rozm

ow
y tam

 przeprow
adzono? 

Tego do dziś nie w
iem

y. N
a oficjalnych stronach 

urzędu nie m
a żadnej inform

acji. N
iektórzy uw

a-
żają, że prezydent pochw

ali się sukcesem
 nego-

cjacyjnym
 na najbliższej sesji rady m

iejskiej. Czy 
tak będzie, zobaczym

y? Jakby na to nie patrzeć, 
czarny nam

iot w
zbudzał i w

zbudza ciekaw
ość nie 

tylko m
ieszkańców

 Jaw
orzna.

Sen o W
arszaw

ie
N

iby w
iadom

o, ale nie do końca. M
ow

a tu o li-
stach kandydatów

 do sejm
u i senatu. N

iektóre 
partie poszły ostro i już ogłosiły nazw

iska tych, 
którym

 się śni stołek senatorski czy poselski. 
A niektóre jeszcze dyskutują, dogryw

ają, a m
oże 

i jakieś targi uskuteczniają, kto to m
a być na je-

dynce, a kto m
a dzierżyć czerw

oną latarnię. Cier-
pliw

ość popłaca i dlatego niedługo już poznam
y 

tych, co im
 w

ładza w
 W

arszaw
ie się śni.

O co chodzi?
Jak to jest, że naw

et najstarsi górale nie w
iedzą 

i stanow
i to zagadkę, której nikt nie potrafi roz-

w
iązać. Chodzi o prąd. Po pierw

sze, fotow
oltaiki 

m
am

y coraz w
ięcej, bo dopłaty do jej zainstalo-

w
ania są i społeczeństw

o staje się coraz bardziej 
ekologiczne. Jednak nie jest tak różow

o, jakby 
się zdaw

ało. Zdarza się, że prądu z paneli sieć 
nie odbiera i tracą ci, co je posiadają. Po drugie, 
elektrow

nie dostarczają prąd, ale gdy jest aw
aria 

– tak jak ostatnio – to prądu brakuje. I o dziw
o, 

trzeba go kupić z N
iem

iec. Zw
ykły człek sw

ym
 

um
ysłem

 tego nie ogarnie. I co nam
 pozostaje? 

Płacić coraz w
iększe rachunki za prąd, choć 

słońce grzeje niem
iłosiernie i fotow

oltaicznych 
elektrow

ni u nas pod dostatkiem
.

– Ty z tych
, co

 p
o

d
p

isu
ją 

jakieś listy p
o

p
arcia, 

d
etektyw

ie?
– D

aj sp
o

kó
j, kied

yś 
n

ap
isałem

 co
ś 

w
 in

tern
ecie, jak 

p
o

p
ierałem

 jed
n

eg
o

 
p

rezyd
en

ta i d
o

 tej 
p

o
ry m

u
szę się z teg

o
 

tłu
m

aczyć, sąsied
zie.

– Jak to?
– In

tern
et n

ie zap
o

m
in

a. 
C

iąg
le jacyś zn

ajo
m

i 
w

yszu
ku

ją m
ó

j w
p

is 
i m

i g
o

 w
ytykają.

– A
 to

 zły p
rezyd

en
t b

ył?
– B

ył, jaki b
ył. N

ajp
ierw

 
d

o
b

ry, a p
o

tem
 się 

o
kazało

, że to
 zły 

p
rezyd

en
t b

ył.
– N

o
 w

id
zisz, a in

tern
et n

ie 

zap
o

m
in

a.
– In

tern
et n

ie, a czło
w

ieka 
raz w

ych
w

alają, a za kilka 
lat p

o
trafią g

o
 zn

iszczyć. 
B

ył d
o

b
ry, jest zły.

– Ż
ad

n
ej św

ięto
ści n

ie 
u

szan
u

ją.
– N

ib
y tak, a z d

ru
g

iej 
stro

n
y każd

y z n
as jest 

czło
w

iekiem
. Z

n
ajd

ź 
m

i takieg
o

 krystaliczn
eg

o
, 

n
a któ

reg
o

 żad
n

eg
o

 h
aka 

n
ie zn

ajd
ziesz.

– N
o

 b
a, n

ajw
ięcej h

akó
w

 
n

a m
ężczyzn

ę zaw
sze 

m
o

że w
yciąg

n
ąć o

so
b

ista 
żo

n
a.

– H
a, h

a! N
o

 p
ew

n
ie, a jak 

to
 jeszcze jest p

ierw
sza 

żo
n

a i ju
ż p

o
 ro

zw
o

d
zie, 

to
 tym

 b
ard

ziej. 
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